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WARSZAWA. Wczoraj odbył się w War­
jne 1-szy ogólnokrajowy kongres Z, jdno­

a Polskich Związków Zawodowych. O­

eagail poscl Tomaszkiewicz, który omó
ideę /.jednoczenia polskich związków za

lowych Następnie powołał na przewodni
•ego kongresu sen. Mariana Malinowskie
Ni członków prezydium powołano m. in.:

M (SZALKA SEJMU ŚLĄSKIEGO 1 *
SIKA, PO~«* MMMl OT-V ALOAJE

RA I POSŁA SDULĘ.
Następnie odcz/tano depesze, nadesłat

i OZN. płk. Adama Koca z ż\c/r
ni ow cnych obrad oraz uchwalono wy­

lepeaze hołdownicze do Pana Prezydenta
i' Marszałka Śmigłego Rydza, Pana pr?­
ra gen. Sławoj­Składkowskiego, min. Ku­
likowskiego oraz depeszę do Pani Marszał­
• j Piłsudskiej.
Deklaracja ideowa zrzeszenia przyjęta
• aklamację, zawiera m. in. następujące

.Robotnik polski, wezwany przez wielk P
Marszalka Polski Józefu Piłsudskiego do
ki i do pracy nad budową, niepodległości
lelkoaci Polski, w ciągu lat zmagań wyzwn
w sobie niespożyte siły i zdolności. Na sku­
jednak rozbicia organizacyjnego nie zdo­

do tej pory zająć należnego miejsca w kie­
inictwie życia państwowego
Zjednoczenie polskich związków zawodo­
'h ma służyć idei dobra pu.^łcznego i sta­
' ić narzędzie do zjednoczeń*a całego pol­
ego ruchu zawodowego, z którego musi być
łączony czynnik osobistej prywaty i nie­
owych ambicyj jednostek, będących jedną
[łownych przyczyn jego rozbicia i płynącej
1 bezsilności.

Polski rucli zawodowy uznając Armię pol
. wolną od jakichkolwiek rozgrywek poli­
znych i partyjnych, za czynnik stanowią­
gwarancję całości i niepodległości narodu
skiego oraz za instrument mocarstwowości

|]pf.
'o w stosunkach międzynarodowych, dekla

faje
NA KAŻDE WEZWANIE NACZELNEGO
WODZA ODDANIE WSZYSTKICH SIŁ

swoich na jej usługi.
W stosunki do drugiej i trzeciej między

larodówki zajmuje stanowisko

S&
^ClOtyĄ

•flKATowłrf MOOOOODrf mioomiMOO MAJĄTKUwfenponid £000.000*

Pogoda na poniedziałek
^osoda o zachmurzeniu zmiennym z wiek­

8/A,ui rozpogodzeniami, zwłaszcza np wscho­
;|e kraiu a z orzelotnym deszczem na zacho'

^le i w środiku Polski W daiszyim ciaxu dość
Iter>io.

traktując je: pierwszą jako ekspozyturę poli­
tycznych interesów niektórych mocarstw <M
ropejskich, drugą jako agenturę i organ >m
periahstycznego rządu Rosji Sowieckiej.

Polski ruch zawodowy
SOLIDARYZUJE SIE Z PRZESŁANKAMI

IDEOWYMI OZN.

I wierzy, iż we współpracy z nim osiągnięta
u* anie /iednoczenie nnl^śiego świaia pra

w imię dobra i potęgi Polski".
Pozostałe tezy dotyczą m. in: zwalczania

bezrobocia, przebudowy i kontroli przez czyn­
niki państwowe i społeczne systemu gospodar­

czego w Polsce, przebudowy ustroju społecz­
nego, usprawienia i wzmocnienia systemu
kontroli i przestrzegania ustawodawstwa o­
chronnego, rozbudowy ustawodawstwa spo­
łecznego w duchu potrzeb państwa i sprawie­
dliwości, w/możenia tempa uprzemysłowienia
kraju, przebudowy ustroju rolnego, ruchu
spółdzielczego oraz kwestji mieszkaniowej.

W dalszym ciągu obrad sen. M . Malinow­
ski odczytał

STATUT ZRZESZENIA,

po czem delegaci związków zawodowych zgła­
szali kolejno w imieniu swych organizacyj ak

ces do centrali „Zjednoczenia Polskich Związ­
ków Zawodowych

".

Delegacja Zwiąików Zawodowych ze ślą*
ska zgłosiła współpracę ae Zjednoczeniem Pol­
skich Związków Zawodowych, zachowując je­
dnak odrębność organizacyjną.

*
Dodać należy, że grupa śląska na wczoraj­

szym kongresie w stolicy wzou kała powszech
ny entuzjazm, gdyż liczba ich sztandarów (70)
przewyższała ilość sztandarów pozostałych
przybyłych do Warszawy Związków Zawodo­
wych.

Płk Wenda następcą pułkownika Kowalewskiego
Zmiana na stanowisku szefa sztabu 0. Z . N .

WARSZAWA, (tel. wł.). W sobotę w godzi-1 Zjednoczenia Narodowego. Wiadomość tę po­
rach wieczornych rozeszła się wiadomość ol twierdził komunikat wydany późnym wieczo"

zmianie na stanowisku szefa, sztabj Obozulrem w sobotę przez agencję „Iskra"
donoszą­

Marszałek Śmigły-Rydz
w Rumunii

CZERNIOWCE. Wczoraj o godi.
6,25 przybył na terytorium Rumunii do
miejscowości granicznej Oraszenir mar­
szałek Śmigły Rydz ze świta. Na grani­
cy oczekiwał Marszałka konsul general­
ny R. P . w Czerń owcach Uzdowski o­
raz attache wojskowy przy poselstwie
w Bukareszcie rjłk. Zakrzewski. W imię
niu armii rumuńskiej wydelegowany bvł
na granicę płk. Constantim, przydzielony
na czas pobytu Marszałka w Rumunii
do iego osoby. Pozatem zjawili się na
granicy przedstawiciele władz rumuń­
skich.

O godz. 7.15 pociąg, wiozący Mar­
szałka, przybył do Czermowiec. gdzie

na dworcu oczekiwał w imieniu rządu
rumuńskiego prefekt Vantu, przedstawi­
ciele wojska, imasta. miejscowej kolonji
polskiei oraz oersonel konsulatu R- P .

Do pociągu wsiadł poseł R. P . Arci­
szewski, który towarzyszy P. Marszał­
kowi do Bukaresztu. Po krótkim posto­
ju pociąg odjechał do Sinaia.

O godz. 17.50 przybył do Sinaja Mar­
szalek Śmigły Rydz powitany na dw3»­
cu przez króla Karola i jego syna. Na­
stępnie P. Marszałek odjechał do zamku
w Pesz. Wieczorem odbył się uroczy­
sty obiad, a dziś nastąpi promowan c
Wielkiego Wojewody Michała na po.i­
porucznika.

Marka, Stalmach i ks. Swieły
spoczęli we wspólnym grobie zasłużonych w Cieszynie

CIESZYN. Wczoraj w Cieszynie odbyła
się uroczystość przeniesienia zwłok śląskich
działaczy narodowych Karola Miarki, Pawła
Stalmacha i ks. Ignacego świeżego.

Uroczystość przemieniła się we wspaniałą
manifestację narodową ludu śląskiego, w któ­
rej wzięło udział przeszło 25 tys. uczestni­
ków. Prócz Wojewody śląskiego dra Michała
Grażyńskiego, władz miejscowych cywilnych
i wojskowych, zjawili się prawie wszyscy po­
słowie ziemi Cieszyńskiej i Górnego śląska
z wicemarszałkiem Dąbrowskim na czele, a
poza tym wiele ludności polskiej z za Olzy ze
swoimi posłami Buzkiem, Jungą i Wolfem.

Przed południem trumny wielkich bojow­
ników sprawy polskiej zostały wystawione na
widok publiczny w kościele św. Jerzego,
gdzie ludność złożyła im hołd. Po południu

już od godz. 13 formował się pochód, który
po wyprowadzeniu zwłok z kościoła ruszył u­
licami miasta na cmentarz, komunalny, gdzie
zostały złożone do grobów zasłużonych. Nad
trumnami po odprawieniu modłów przez księ­
ży katolickich przemówił ks. kanonik Toma
nek, przypominając zasługi Zmarłych, jako
niezmordowanych krzewicieli polskości. Z ko­
lei imieniem miasta złożył Zmarłym hołd
burmistrz Cieszyna p. Halfar, wskazując na
ich wybitne role w budzeniu ducha polskiego
wśród ludności śląskiej. Następnie przemó­
wił poseł Ligoń imieniem ludności Śląska, za­
znaczając, iż tu w Cieszynie zeszli się i legli
we wspólnym grobie ludzi zasłużonych trzej
wybitni bojownicy o polskość śląska Cieszyń­
skiego i Górnego, którzy mimo przemocy do­
prowadzili swoje dzieło dc końca.

cy, że płk. Kowalewski został odwnlany przez
ministra spraw wojskowych z urlopu podczas
którego pełnił funkcje szefa sztabu OZN. Płk.
Kowalewski ma objąć w najbliższym czasie
inne stanowisko. Funkcje, pełniącego obowiąz­
ki szefa sztabu Obozu Zjednoczę ua Narodo­
wego obejmie płk. Zygmunt Wenda.•

W kołach politycznych zmiana na stano­
wiska szefa sztabu OZN. uważana jest za do­
niosłe wydarzenie na poln politycznym.
Podkreślają, że płk. Wenda jest członkiem
komendy naczelnej Związku Legionistów i ob­
jęcie przez niego funkcyj szefa sztabu OZN.
uważane jest naogół jako wzmożenie głosu
kół legionowych w OZN.

Nie jest wykluczone, że nominacja ta jest
vynikiem narad komendy naczelnej Związku
Legionistów odbytych w ubiegłym tygodniu.
Ponadto podkreślić należy, że płk. Wenda na­
leżv do t. zw . grup „Zaczynu

", wy. ­ej cza­
sopismo pod tym samym tytułem, która nie
kryla swego krytycznego stanowiaka do po­
ciągnięć OZN. na odcinkn młodzieżowym.

O. Z . N. NA TERENIE PARLAMEN­
TARNYM.

WARSZAWA, (tei. w*.) Wszyscy prezesi
sejmowych grup regionalnych otrzymali listy
od marszałka Sejmu Cara, w których pisze,
że w związku z rozmową, jaką odbył w ub.
tygodniu z puht. Kocem prosi ich o przyby­

cie celem porozumienia się z nim. W kołach
parlamentarnych przypuszczają, że chodzi tu
o sprawę utworzenia klubu parlamentarnegoO.Z.N.

Ribbentrop wrócił samolotem
do Berlina

PARYŻ. Havas donosi z Rzymu: Amba­
sador von Ribbentropp po krótkim pobycie w
Rzymie udał się samolotem do Berlina, Wy­

jazd jego tłomaczą w tutejszych kołach ko­
niecznością uczestniczenia we wtorkowych
obradach komitetu nieinterwencji w Londy*
nie. •

Onegdaj po południu Ribbentropp rozra*»
wiał z kilku czołowymi osobistościami, tm.it
z sekretarzem generalnym partii faszystow­
skiej Starace. Komunikatu żadnego nie ogło­
szono. Potwierdzają tylko, ze głównym
przedmiotem rozmów była sprawa wspólnego
stanowiska wobec komitetu londyńskiego.
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Wl.iśimc wyszedł w tłumaczeniu polskim 1.
t m r.uni^tmków Presyilenta Czechosłowacji dra
Idwarda Beneszu pt ,,Odrodzenie Narodów". Pa­
li rtniki przełożył dr W. Bełza, a przedmowę do
I !• k.cgo wydania napisał sam Autor, przełożył
ją Hulka-Laskowski. W prsadmowia do polskiego
wydaaia piw p. Baaass, łe obciąłby pnyciynić
»u- tą kaiątką takie i w Polsce do pogłębienia
rnajoaotei i arosamionia troioi i dacha rewolucji
cseoaootowtickioi, ponieważ wierzy, że wtedy oce*
r-. stosunków poliko-cietkich będzie spokojnie]'

•/a, n wzajemna pozosamienie tatwiejsse. 1'irrw
.- ty ton ubcjiiiujo okres do 1910 r . ścisłej mówiąc
d dyakwft, jaką wywołała deklaracja Wilsona i
II Ultimo 1918 r. Jest to spora książka, licząca
<T'» stron, f odrazu trzclia powiedzieć", wydana
znacznie lepiej n\l tłumaczone przed kilku laty
TU język polski dzieło b. 1'rozydenta Masaryka
« rewolucji. —>

IL

Książka p. Bcn-szu jesl ciekawa z wielu
w pledów, a pr/y tym napisana żywo. Obejmuje
|J sntdsiaJów. Pierwsze 3 opisuje prace pr/ygo
i .vawcze, Masaryka i Benesza, a więc. organizo­
wanie sprzysiężenia w kraju nic ty"•-> przez do­
ł rą zorganizowanie sieci szpiegowskiej (np. słu­
:,cy ministra austriackiego Heinolda. Czech Ko­
v M, dostarczający spiskowcom najtajniejszych
raportów z Wiednia Nd.), ale i przez zorganizo
ranie tzw. Mafii, t j. grupy polityków niepod­
ległościowych, która stanie Fic mózgiem i ośrod­
k em całej roboty politycznej w kraju*). RoLliia­
ły 4 ty, 5 ty i 6-ty, to charakterystyka pracy pro­
1 agandowej za granica, a więc przede wszystkim
we Francji, Anglii, Włoszech i Stanach Zjedno­
rzonych, a także i w Szwajcarii. Charakterysty­
ka niezmiernie ciekawa, bo wykazująca dowod­
nie, w jak trudnych warunkach rozpoczęła pro­
pagandę proesoaką akcja Masaryka i Benesza,
wśród obojętności państw koalicji, nie tylko obo­
jętności, ale i bardzo słabej orientacji w proble­
r. ach Srodkowoj Europy. Na prsykładsie działal­
ności głównie Masaryka, Benesza, Stefanika i in.
widać, co może osiągnąć wytrwała, systematyes­
na propaganda, nie zrażająca się chwilowymi nie
;. wędzeniami, • nawet niedostatecznością siod­
kow finansowych. Dalsze rozdziały poświęcę e
są interesującym próbom zorganizowania czecho­
słowackiej armii narodowej, ofenzywie pokojowej
państw centralnych, nocie koalicji do Wilsona, u­
działowi Stanów Zjednoczonych w wojnie i re­
« linji rosyjskiej. Wreszcie ostatnie dwa rozdzia­
i •• omawiają obszernie wysiłki Austro-Węgier w
•prawie zawrcia odrębnego pokoju. Te ostatnie
Znaną tą już polskiemu czytelnikowi z ciekawych
artykułów prot Mariana Z&. ­howskiego w Prz.­
Ci.ldzie Współczesnym.

UL
Trudno w informacyjnym skrócie omówić tar­

dzioj wyczerpująco nawet najważniejsze zagad­
i enia, poruszone w książce. Tym l.udnu:, że
i oodzi o okres wojny światowej, niesłychanie bo­
gaty w wielkie wydarzenia i krzyzuja.ee się naj­

sprteczniejsze In*. . wielkich i mały ­,

interesy nieraz
'
..vlzo egoistyczne, a zamaskowa­

ne najszlachetniejszymi ha:
'
.a ni. Ograni< 'ymy j

więc tylko do paru uwag na marginesie Pamięt­
nika.

Rola Ostchoslowacji w dążenia do niepodle­
głości była mimo posorów iatwisjasa od sytuacji
Polaki. Czesi bowiem nte. byli rozdarci pomiędzy
trzech zaborców, tak jak naród polak mieli jed­
nego tylko wspólnego wroga: Austrię, Ściślej Au­'o-Węgry, wiedzieli więc, że rozbicie Austro­
Węgier, to prawie automatycznie niepodU głodd
Gatek. Nie pohsebowali wiać Gsesi w ciągu woj­

ny Światowej ani tworzyć kilka orientacyj poli­
tycznych, ani zmieniać tych orientacyj, aależnie
od przebiega wojny światowej. Energii propafan­
dy czeskiej mogła być szczeliwie skierowana
jeden punkt: rozbić! Au:*'ii.Tr-'•••» snad,
żo propaganda czeska wykorzystała umiejętnie
wszystkie możliwości, a więc przede wszystkim
tdeologię demokratyczna. Wilsona, nie mówiąc już
o niechęci liberalnej demokracji Zachodu do ostoi
katolicyzmu, jaką była Austria. Umiejętnie też
propaganda czeska neutralizowała wpływy Wa
tykano, który mimo wszystko — co siQ u na*
pisze — okazywał w czasie wojny daleko więcej
sympatii dla niepodległościowych dążeń Tolaków
niż Czechów. Propaganda czeska wykorzystała
leż znakomicie małą znajomość spraw Środkowej
Europy u polityków Wielkiej Koalicji, dzięki cze
mu (a także i innym wpływom) Czechosłowacja
ni"gła objąć, nawet wbrew prawu o samostano­
wieniu narodów, tereny obce narodowo, i to te­
reny bardzo znaczne.

Gdy porównamy z tym nieawykłt trudności
Polski, okaże sią wyraziście, że w wojnie o „wy­
zwolenie narodów" nieanpełnie decydowały ha­
sła o naprawie krzywd dziejowych. Wystarczy
przypomnieć, choćby s pertraktacji w Wersalu, że
Czesi wysuwali pretensje, obejmujące nie tylko
cały Śląsk Cieszyński, ale bodaj i kawałek ziemi
krakowskiej, żądali umiędzynarodowienia Wisły,
byli przeciwni prsyłącaenia Galicji Wschodniej
do Polski (chcąc mieć bezpośrednią granicę z
Rosją) i«d.

Nie piszemy tego dla jakichś rekryminacyj,
ale dla potwierdzenia przedmowy Prezydenta Be­
nesza do polskiego wydania, że interesy obu na­

rodów, walczących o niepodległość, Polski i Czech,
były czasem zbieżne, a czasem sprzeczne Nie
przypominamy już tutaj smutnej roli armii cze­
chosłowackiej formowanej z jeńców austriackich
w Bosji, gdyż znamy te sprawy już z opracowań
polskich, choćby tylko prof. Dybowskiego. Na
wiasem mówiąc, masowe przechodzenie Czechów
z. wojska austriackiego do niewoli rosyjskiej by­
ło tylko w części wypływem patrioty/mu niepod­
ległościowego. „Wojowniczość

" czeskiego żołnie­
rza jest zbyt dobrze znana, by się nud ma. dłużej
rozwodzić. W każdym razie trzeba podnieść l ca­
łym uznaniem niezmordowany wysiłek twórców
Hepubliki Czechosłowackiej, bo takim bezsprze­
cznie sn obaj wybitni politycy, paoowiO Masa­
ryk i Benesz, w dążeniu do utworzenia widome­
go symbolu niepodległego państwa, tzn armii.
Widać na tym przykładzie, jak świetnie i w po­
rę przygotowywał postawienie tego prcblemn
w Polsce Wielki Marszalek, wychowując naród
wojskowo jut na kilka lat przed wojną światową.

IV.

Na zakończenie pragnę podkreślić, że w książ­
ce swej p. Benesz nie tylko daje dobry przegląd
wydarzeń politycznych, ale również nie I szczędź1
trafnych i przekonywujących uwag ogólnych 0
filozofii rządzenia, o polityce, o religii. Np. jego
uwagi o ujemnym wpływie ciągłego spiskowania
(str. fi7 i dalsze), lub wynurzenia o przygotowy­

waniu się Autora do studiów uniwersyteckich w
rozdziale wstępnym, czy wreszcie ciekawe uwa­
*i o etyce humanitarnej 1 o prawdziwym intere­
sie narodowym. Uwagi to ''-arakteryzują Autora
jako człowieka zasad, budzących szacunek, na­
wet u przeciwników. Nie każdy mógłby sią zdo­
być na takie powiedzenie, że „nie pragnąłbym
nigdy wojny światowej — sa ceną choćby zrea­
lizowania naszych narodowych postulatów". Do

brze się stało, że ciekawą książką p. Benesza przy
swojono literaturze polskiej. Szkoda tylko, że fir­
ma wydawnicza nie dodała na końcu ani spisu
ri działów, ani rejestru nazwisk, co ułatwiłoby
korzystanie z książki. DrA.D.

W dniu 26 bm. przybywa do Warszawy i
wizytą urzędową podsekretarz Stanu dii
Spraw Zagranicznych Austrii min. dr Guido
Schmidt (na zdjęciu). Wizyta ta jest odpal
miedzią ua wizytę p. min. Becka, złożoną ue

Wiedniu w kwietniu br.

*) Enamlenne są uwagi o biernoSct społeczeństwa
crcwkJego a. początkiem wojny. ,

Powrót „hiszpańskiegobohatera"
Na punkcie granicznym Bytom-dworzcc

przytrzymano legitymującego się paszpor­
tem polskim, wystawionym przez konsu­
lat w Paryżu, Aleksandra Glassera z Żół­
kwi. Jak stwierdzono Glasser w sierpniu
ub. roku przekroczył granicę po'ską, wy­

wożąc większą ilość pieniędzy i udał się do
Hiszpanii. Prawdopodobnie celem wypra­

wy nie było narażenie swych kości za wol­
ność Hiszpanii ale raczej robienie dobrych
interesów na wojennych dostawach. Do
takiego przypuszczenia skłania nas fakt, że
Glasser jest ścigany przez polskie władze
wojskowe za uchylanie się od służby woj­

skowej. — Powracającym bohaterem fron­
tu hiszpańskiego zajęła się policja.

Z wczorajszego zebrania
Z. M.P.

Wczoraj odbyło sic w Katowicach zebranJ
nauczycielstwa, zrzeszonego w Związku Na*
czvcie!stwa Polskiego Zebranie manifestowała
przeciw zawieszeniu władz centralnych Z sal
kina ..Canitol" udali sie rxd pomnik Nieznanej
Powstańca udzie złożono wieniec i odioiewaai
Hymn Narodowy KÓ\YHGC2CM.IC uchwak*
wystać* hołdownicze telegramy do Pana Prezj.
denta Rzeczypospolitej Paira Marszalka Rydzi
Śmiłego i Patii Marszalkowei Piłsudskiej Do
Pana Prezesa Rady Ministrów i Pana Mini;
WR i OP również wysłano odpowiednie
świadczenia

O

62 DYWIZYJ CHIŃSKICH NAD RZEK\
ŻÓŁTĄ

TIEH TSIN. Władze japońskie daia do li
zumienia iż w naiiWiższeJ przyszłości rrie należy
oczekiwać sensacviuvch postępów na froncie w
Chinach północnych Wpływa na to konfigura­
cia terenu oraz zacięty opór. łąki stawiają Chin
ezyCY Siłv chińskie nad rzeka Zolta oceni:'.!'

sa na 62 dywizje, czyli około 5<>0 tys ludzi 27
dywizii ziiaidwic sie rzekomo w prowi.ncii Szan­
si 19 w Honanie. 10 w Szantungu. 6 rra odcHika
Taming - Fu \2 dywizii broni miasta Taduanu
Japończycy twierdza iż na Iliach chińskich w
pobożni Sing

" Ki<u, znaiduia sie liczne kobiety

HARCERSKA SPÓŁDZIELNIA
GRZYBIARSKA

Główna Kwatera Harcerzy zorganizowała
w mieiscowości Przeczę koło Grodna Harcer­
ska Spółdzielnie Grzybiarska

Spółdzielnia iest zaopatrzona we własiru ^­
szarnie i zatrudnia stale 12 harcerzy.

J. F. WITTKOP

SUDJA SARI
POWIEŚĆ AWANTURNICZA

^^^Przekład Eugeniusza Bałuckiego.
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Roerhel rzucił okiem w czarną otchłań
i zgasi! lampkę, oszczędzając resz:ki świa­
tła.

Spojrzał w kierunku rufy.
Alaskow już znikł.
Kapitan siedział ciągle wśród drzazg,

metalowych resztek po jakichś przyrzą­
dach i odłamków szkła, oparty piecami o
icianc kajuty nadpokładowej. Poruszał lek­
kc prawą dłonią, jak gdyby sam ze sobą
rozmawiał.

Za nim leżał na dachu półnagi martwy
Chińczyk atletycznej budowy, wyciągnię­
ty jak na stole przed sekcją. W jaskrawym
iwietle lamp acetylenowych ten widok stwa
ri.ał atmosferę beznadziejnej dławiącej pu­
stki — zdawało się, martwy i konający byli
jedynymi ludźmi na pochylonym na icden
tok i ciężko uszkodzonym parowcu.

W odległości kilku metrów od burt
wznosiła się nieprzeniknioną ścianą głucha
noc, otaczając śnieżnej jasności przestrzeń,
pc której przy kołysaniu >ię okrętu ślizga­
ły się długimi językami chwiejne cienie.
Na to wszystko z góry zimno patrzyły nie­
zliczone gwiazdy.

Roethel uczul nagle, że jest zupełnie

opuszczony. Przykre uczucie opanowało go
z taką gwałtownością, z taką powietrze się
wdziera do przestrzeni, z której je wypom
pcwano poprzednio.

W obliczu zniszczenia i śmierci samot­
ność wystąpiła z osobliwą otrością, wciągała
go w iwoje głębiny powoli a pewnie jak
grząskie bagno. Nie można było jej porów­
nać w skutkach z niedawno przez,­cym
strachem, gdv zdany na własne siły, wal.zył
z falami oceanu — była to zgroza, mroźna
krew w żyłach. Zdawało mu MC, że jego
ctusza odchodzi w zasnute mgłą lodowe
pola iaświatów.

/ 4 lemności wyrwał sie. wiatr i z cienkim
żałosnym zawodzeniem p«zeleciał po po­
kładzie Statek /.ukołysał się zatańczyły ni
nim fantastyczne cienie: ich długie języki
lizały pokład, cożerając go łapczywie 4>o
tern uciekały spłoszone, dby się znów wy­

iunąy. po chwili. Z dołu się rozległ pi ł*k
vody, jak gdyby przez żelazne wnę'rze
kadłuba przepływał wartki potok.

Prawie bezwiednie Roethel umocował
koniec jednej liny do stalowego czopa S;*a­
cił sporo czasu na zaciągnięcie pewnego
węzła. Potem klęknął, odwracając si^ twa­
rzą do morza — nie mógł znieść dłużej
obezwładniającego widoku zniszczenia.

W tym momencie usłyszał hałas: za­
j dudniło żelazo pod silnymi uderzeniami
młotów. Prawdopodobnie część załogi
przystąpiła do najbardziej naglących prac
zapobiegawczych, lecz dla Roetheła to za­
dzwiączało jak sygnał. Wyobraził sobie;
oczywiście, ze to Amcly daje znak życia.

Z niezwykłą wyrazistością sunął mu

przed oczami jej obraz: ujrzał przepiękne
tsta, rozchylone w uśmiechu i dwa rzędy
drobnych białych zębów, usłyszał jeszcze
raz wzruszony głos, który powiedział fk>ń
pieszczotliwie: „My boy!" — Pogrążył się
w marzenia. Godziny, spędzone w towa­
rzystwie ukochanej kobiety dźwięczały w
jego duszy nieziemską symfonią.

Ocknął się, wrzucił do otworu koniec
liny, utorował sobie przejście prz:z poplą­
tane, na wszystkie strony sterczące drza­
zgi i zaczął się spuszczać w czarną sztolnię.
W zębach trzymał latarkę misjonarza —
nic zapaloną, oczywiście, ponieważ musiał
oszczędzać każdą sekundę światła.

Wkrótce jego stopy dotknęły wody —

była dość ciepła. To mu przywróciło cał­
kowitą jasność i trzeźwość umysłu.

Wyjął z zębów latarkę, zapalił i zatoczył
szerokie koło nad głową. Znajdował się nie­
wątpliwie na wysokości korytarza.

Na powierzchni wody pływały wielkie
t<uste plamy oliwy mieniące się wszystkimi
ko.orami tęczy. O Jobre pół metra wyżej
widniało wgłębienie, którego obszycie,
składające się z grubych płyt żdaznych,
tyto oderwane po brzegach i postrzępione
jak cienka blacha. Od tego wgłębienia biegł
dalej rodzą' kanału odpływowego, również
wypełnionego wodą, która jednak nie się­
gała sklepienia. Musiał to być korytarz,
prowadzący do kabin, a kończący się wyj­
ściem na pokład

Więc to tam! — błysnęła myśl.
Przyjrzał się uważniej i zrozumiał z

przerażeniem całą bezowocność swoich
wysiłków. Jedną ręką uczepił się mocno li­

ny, w drugiej trzymał latarkę elektryczną i
huśtał się nad brudną wodą, wydzielająca
mdły zapach szlamu i mokrego popiołu.

Zwątpił w powodzenia. Ogarnęła g<*
głucha rozpacz. Diobne fale, szemrzące vł
korytarzu w bezustannym odpływie i przy­

pływie, z cichym pluskiem rozbijały się o
;cgo ściany i zdawało się. że ze złośliwa
drastyczną wyrazistością mówiły Roethelo­
HI, że całe iego przedsięwzięcie jest bez­
graniczną naiwnością i szaleństwem.

A jednak l^cechel z dziecinną beztroska
i z lekkomyślnym uporem ześlizgnął się d°
ciepławej wody. Starł sobie Jo krw. dłonie
o twardą osmoloną linę; lecz na to uie zwn
cai uwagi.

Postanowił dostać się wpław do kory
tai za.

Za nim kołysała się ciężka lina, raz p°

raz bębniąc głuchu w ściany. Mimowoli od­
wrócił głowę pod wrażeniem przykreg0

uczucia, że -a nim jest jakaś żywa istota.
Nie troszczył się o tOj że poziom wody
mógł się stale podnosić — płynął ku w^'^*
heniu. Latarkę trzymał w zębach v/ysoko
zadartej głowy, oświetlając sobie drogę.

Spostrzegł wkrótce, że sufrt korytarz^
byi cały: na jego powierzchni, pokrytej
białą farbą olejną, wisiały krople wody, P0'

łyskujące jak świetliki. Górna część drzwi
wystawała z wody. Trzy kabiny były
otwarte, a w nich pływały szczotki d"0
ubrań, pudełka, poduszka oraz inne drobin
przedmioty.

Roethel ujrzał nagle swój futerał j°
skrzypiec kołyszący się na wodzie jak dzie*
cir.na trumienka.

W
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Duchy w klasie
wiadomo by!o, ze w klasie „straszy". Jeśli przyszło
na jakieś popołudniowe zebranie, czy lekcję o zmro­
trzeba było coprędzej zapalać światło, bo nie do­

­4 było siedzieć po ciemku. Zaraz odzywały się po
tach jakieś szmery, coś szeleściło i trzeszczało, sły­
ać było kroki kogoś nieistniejącego i... tak, Janek
zysiegati iż widział jakąś wysoką ciemną postać za
ilicą, a Tadzik zaklinał się, że książę Józef z portre­
wychylił siq do niego z ram i skinął mu głową Taka
by straszna klasa. Doszło do tego, że za nic nie

deli wchodzić do nie; wieczorami, a przed południem
i nikt by w niej nie został, choćby tam nie wiem co.

Idy na przerwach zostawało dwuch porządkowych —
glądali się lękliwie dookoła siebie, spoglądali nieufnie
kąt za tablicę, obserwowali z pod oka księcia Józefa

starali się być zawsze blisko jeden drugiego i blisko —
rzwi.

To też kiedy przyszedł nowy kolega, Bogdan Ka­
eckii opowiedziano mu długo i szeroko, tajemniczym
cptem i z niespokojnym oglądaniem się na boki —
i!ą historię strasznej klasy. Że w klasie są duchy i ba­

Ale Bogdan tylko wzruszył ramionami:
— Jakie tam duchy! — Smarkacze z was — ot co!
W innym wypadku jedyną odpowiedzią na taką

MgC byłoby dać zucl walcowi w zęby, ale tu chodzi­
p o honor klasy i trzeba mu było od nowa wszystko
peroko tłómaczyć. A swoją drogą chłopcy byli obu­
feeni: Jakto? mówić, że w ich klasie nie straszy? To

Opowiadanie
tej klasy zazdrościła im cała szkoła. Każdy by chciał
mieć taką tajemniczą, dziwną klasę, do której wchodzi
się z uczuciem zimnego dreszczyku grozy.

Ale Bogdan był twardy. Uśmiechał się tylko wciąż
tak samo ironicznie, wzruszał ramionami i odpowiadał
twardo.

— Bujdy!
— Dobrze! — rozłościł się w końcu Bronek. —

Niech będą oujdy! Ale nie odważyłbyś się przyjść tu
wieczorem.

— Dlaczego nie? Choćby dziś i choćby o północy.
— Hoho! Nie bądź taki zuch!
— Nie jestem wcale takim zuchem. Poprostu je­

stem zdrowo myślącym chłopcem.
Tak! Tak właśnie powiedział: „Zdrowo myślącym".

Uf. Chłopcom aż się zimno zrobiło z oburzenia. To
jasne, że on „robi dorosłego

". No, dadzą mu oni!
— A więc dobrze! Załóżmy się, że przesiedzisz sam

w pustej i ciemnej klasie od 7 do 9 wieczorem.
— Dobrze! Zakład!
— O co?
— O znaczek Sjamu. Potrzeba mi go do zbioru.
— Wariat! Skąd ja ci wezmę Sjam?
— Trudno! Trzymasz zakład?
— Niech ci będzie! Trzymam.
— Ręka!
— Ręka!... Przetnij, Jurek.

I
I

I zakład stanął. I Bogdan go wygra?. Przesiedział
urn równe dwie godziny w ciemnej klasie. Janek z
Bronkiem sterczeli cały czas pod drzwiami i aż im sa­
mym robiło się nieswojo w pustym korytarza, a on
nic, pogwizdywał nawet

A na drugi dzień powiedział trochę zawstydzonej
klasie:

— Te duchv to powstały w waszych głowach Przy­

znajcie się, że wam się to poprostu podobało i sami w
siebie to wszystko wmawialiście. Jeden powiedział to.
drugi tamto, trzeciemu się coś zdawało — ot i macie
duchy. Sami w końcu w to uwierzyliście, bo — chcie­
liście wierzyć. To przecież przyjemnie móc opowiadać
poważnym, tajemniczym głosem o dziwnych historiach
w klasie kolegom i znajomym. Wszyscy zaraz patrzą z
podziwem i zainteresowaniem, koło opowiadającego
taką niezwykłą historię zbiera »ię cała grupka słucha­
czy, a już jeśli są dziewczynki — to patrzą na niego jak
na bohatera. I wy sami patrzeliście na siebie, iak na bo­
haterów. To sa wasze duchy wiecie? Pewno, tak w sie­
bie wszystko wmawialiście, żeście i szelesty mogli sły­
szeć i nawet coś widzieć. Zdawało wam się, bo chcieli­
ście tego, rozumiecie? Ale ja wam powiem, że to jest
śmieszne i — nie gniewajcie się! — niemądre! Ot, co!

Oburzyli się trochę chłopcy, zaszemrali głucho, ale
żaden się głośno nie odezwał, bo wszyscy przyznawali
w duchu rację Bogdanowi. A żt byli mądrzejści, niż
myślał — nie obrazili się, ale polubili go za odwagę
i szczerość.

A w klasie przestało jakoś straszyć.

W Japonii najmilszą rozrywką w czasie nauki jest kąpiel. Ale jak widzicie, kąpiel zbiorowa i to w towarzy­

stwie nauczyciela. Poszukajcie go. Co kraj to obyczaj!

Uśmiechnij ««
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Biedne psiny, nie wiedzą, że to
tylko pomnik dyskobola i koniecz­
nie chcą aportować...

Miai 12 lat, szczerą chęć do nau
P i... garb, który dzielił go jak bez­
denna przepaść od reszty kolegów.
Czuł się nieszczęśliwy z tego powo­
du, lecz nie narzekał na zrządzenie
losu. Nie dość na tym, był sierotą.

Pli koledzy bili go, śmiali się z jego
kalectwa. Garbusek Janek znosił
Fszystko z wytrwałością męczen­ia.

Klasa drżała wprost od okrzyków.
•Każdy wydzierał się na swój spo­
r"b. z okazji przyjścia do klasy no­
wego ucznia Czesia Ramieckiego,
|fVna inżyniera.

Cicho chłopcy! zawoła? nau­
r^yciel wychodząc — za chwilę
|f'r*vprowadzc wam nowego kolegę.
I Skoro tylko drzwi się zamknęły,
łfomadrifi sij przy nim poczęli
('ilopcy. Garbusek siedział pod śna­

w ostatniej ławce, snując smutne
5i]1vśii

Wszyscy dla mnie tacy nipdo­I[ZV\ och, gdyby aby ten ieden Ra­
I ;;pcki był inny! pomyślał Nieśmia­
I ° Przysunął się do grupki, stojąc na
l^ym końcu.

— Czego tu chcesz garbaty? —
!'Vszat złośliwy głos „udego" Ha

l^ł
"i. który go najwięcej prześlado­

""* Chpc zobaczyć tego Ranieckie­
"•* odparł nieśmiało Janek, boja­

J*fo spoglądając na ironicznie
skrzywioną twarz „Kudego".

— 106 —

To mówięc Maciek zbliżył się do tobołów obwią­
zanych linami i zaczął jedne po drugich rozwią­
zywać.

Janek patrzył na to wszystko obojętnie. Nie
kwapił się z pomocą. Nie wierzył popi ostu w
możliwość wydostania się ze skalnego węzienia.
I to właśnie teraz, teraz, gdy odzyskał dziwnym
niemal cudownym sposobem wspomnienia swej
przeszłości, gdy dowiedział się, że ojciec od lat go
poszukuje po świecie i za nim tęskni, teraz nie mógł
myśleć o czym ;nnym. Usiadł przy skalnym
otworze i wsparł głowę na dłoniach, a Maciek,
który mż zdobył kilkanaście metrów silnych sznu­
rów rzekł:

— Trzvmai dwa końce sznura, to zmajstruje­
my drabinę?

— Po co? Ach już wiem, chcesz, by spuścić
się tam na dół, ale co nam z tego przyjdzie. Prze­
cież nie >ądzisz ze przepłyniemy morze, że
wpław dostaniemy się do Dani:', lub do Szwecji,
zresztą licho wie, gdzie się w ogolę -^na/dujemy
— mówił ironicznie Janek. I

— W Ameryce nie '"esteśmy napewno. tylko
gdzieś w oKolLarh Borohoimu, bo zobacz gatu­
nek skał ,est ten sam, któryśmy widzieli tam na
wyspie latarnika •— rzeki Maciek. Zresztą mniej­

sza z tym, gdzie jesteśmy. Nie mam zamiaru tu
czekać aa pow ot Chińskiej Ręki. Przecież nic
nie stracimy, gd\ przekonamy s>'ę co nas otacza,
jak wygląda wybrzeże tej wyspy czy lądu.

— 103 —

Przyzwyczaili się, że admirał tylko raz w ro­
ku przyjmuje w swym pałacu wizyty obcych lu­
dzi. Dniem tym uprzywilejowanym był drugi
dzień Bożego Narodzenia. Przyzwyczaili się tak­
że, że co niedziela, gdy tylko pocieplało na dwo­
rze, motorówka admirała mknęła fjordem do ska­
listej wyspy, która z jednej strony była zupełnie
niedostępna, ale za to z drugiej stanowiła wspa­
niałe miejsce dla odpoczynku.

Zwyczajów swych nie zmieniał nigdy admirał.
Wiedzieli o tym nietylko jego przyjaciele i znajo­
mi, aie nawet biuro podróży i pewna linia okrę­
towa, w której co roku, w tym samym dniu za­
mawiai admirał trzy bilety okrętowe: dla siebie,
dla dziewczynki i służącego. To też punktualnie,
uprzedzane życzenia admirała przysyłała zawsze
ta sama Unia okrętowa i to samo biuro podróży
plan letnich wycieczek swemu stałemu klientowi.
Jakież było zdziwienie, gdy właśnie tego roku. w
czternastą rocznicę urodzin dziewczynki nie ode­
brano w biurze podróży zwykłego zamówienia na
bilety.

— Telefonować do pana admirała — polecił
kierownik biura.

— WklBM pan admirał 'przed chwilą sam do
nas telefonował — odpowiedziała na to jedna z
telefonistek biura podróży kierownikowi.

— Dokąd zamówił bilety?
— W ogóle n.e zamawiał. Przeprosił n« i po­

wiedział, że w tym roka nie będzie odbywał dal­
szej podróży. I kazał pana kierownikowi za prze­
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Zt. 2000 na nry: 25364 25787
Zł 1.000 na (irys 4923 49046 52571 113124

W1156 18712V 189069
Zł. 500 m nryj 14189 82M7 83260 141443

15W33
21 400 na nryt 329S7 49997 73280 K2S8

105082 161894 178570
/I. 100 na nry: 39528 68306 79118 80772

•8616 106066 109057 112530 173360 177604 1/9380
/I 150 na nry: 7974 8067 24713 24994 44154

44326 46463 48439 51933 58115 73137 78127,
81148 86438 92565 93874 96564 96990 99714 222 407 81 729
109257 110349 117939 134354 137249 156699
158160 158726 159437 141433 143972 144/44
186364 194884

Wygrane po 100 tl
830 1091 132 925 2024 3078 226 703 103

4044 94 442 773 5294 722 7040 92 335 77
W5 8153 82 578 643 9673

10OO0 248 336 420 500 633 11342 670 742
12244 13042 791 915 44455 15190 790 1
16588 822 17901 97 18066 840 19391 654 62
728

.40254 96 422 21886 22950 23308 917
84323 739 833 25523 641 75 26370 561 27203
941 652 2S598 943 29717

30999 31336 818 32444 853 33560 687
988 34176 456 753 35053 852 36512 37099
102 259 734
56022 522 903 39567

40063 468 531 41349 516 62 42265 43010 I
488 44484 756 45357 655 46157 652 753 62
47J26 218 575 760 46U9 49014 161

50095 188 815 960 5l077 227 52078 285
390 427 737 869 53071 227 539 629 34 44
34149 571 832 *5012 940 56606 57218 712
28 75 826 980 58271 613 898 59107 319

60586 61231 323 989 62148 63018 232
48 49 88 547 894 64006 85 735 947 65691
622 49 81 67069 938 39 68956 69574 789

70277 603 17 80 71265 66 453 742 72936 I .'wała" (•"<•IA\« «A *n« o vi -IAMW *?n i«9no c-> I 114424 63 6S«

700 16»«4 733 17305 521 59 691 954 18020
1425 660/li1901950120958*359
89 666 776 827

20027 52 97 864 957 21415 533 701 22239
323 737 49 24130 237 413 507 79 98 25085
120 250 26560 860 27034 227 312 32 933

•3897 3% 8*049 55 970 970 95757 60895
78 63330 527 644 66484 770 67185 546 965
68460

70910 71835 73075 382 517 640 926
74498 931 75067 77213 78234 841 927

80197 81219 346 89971 79 83425 640
96816 979 87085 199 99551 806 89017 626

91406 636 841 92708 969 93769 94495
99197 96265 611 97709 98199 418 99883

100505 821 101059 975 102329 106388
108094 109339

111569 113403 31 116596 776 117896
118143

120406 191039 899 192475 1957*3 955
28232 58 344 510848 962 2938j'«43 74 819 I 125645 126265 _12754i> lof 128234* 59330330 824 31131 528 918 32320 430 60
720 47 33012 123 65 363 730 34041 3 114
63 97 769 35729 36345 451 37484 780
38582 647 84 88 39437 896

40016 103 605 762 41017 247 36 704
42014 216 486 658 43293 715 44928 45083366 444 619 830 46071 146 60 203 690
949 47113 54 555 750 974 48368 451 532
626 725 971 49267 87 360 804 973

50007 300 60 78 535 51014 248 610 7405^61 865 53023 98 175 436 511 663 54016_ g41 MM8 775 g06 907

130168 466 132135 858 133027 134921
133045 433 753 136870 139018 130 890

140147 397 142404 143396 788 144732
145984 146439 148370 149471 39 601 24
762

15*264 846 93 135586 1598*6
160926 161298 315 162184 163407 602

991 165374 167201 4 21 796 169196
170268 569 171504 173180 522 175167

90 342 540 176709 178776 832
180072 474 600 880 975 181736 183476

184720 186325 773 188135
190827 192980 193146 777 194060 792

966

Wygrane po $0 zł
1008 286 372 2132 3653 4076 5172 241

6461 843 7187 731 978 8244 725 995
10532 11237 664 727 12191 13674 14602

93438 84 803 931 74003 520 75209 62
76576 77166 477 839 88 78113 149 77 665

910 79022 66 201
80216 431 689 920 81*29 586 821 82383 51H
40 661 83320 923 84276 318 83621 867 86X18
JO N7769 83088 143 687 729 89216 584

•04fW 620 S22 91041 192 272 316 709 932
92692 891 982 93067 313 553 967 94162 310
57 7H0 852 H5054 2H3 833 54 947 96297 395 744
97843 910 98J61 646 99021 820
101276 10221'' 447 502 719 103330 414 5/7
769 104394 105434 48 107693 108388 413 554
109851

113635 974 111258 553 112095 231 549
113514 874

114016 572 817 115085 116470 823 117049
08 118962 119017 78 104 301 45 669

120297 748 67 121973 122079 162 463
123276 124409 694 511 125031 531 126367
441 127282 685 952 128960 129105 453 665
782

130029 759 131114 715 77 132663 133188
3.34431 867 76 135147 310 73 91 631 906
136524 811 137309 544 915 138327 84
139486

140184 141692 142002 143496 144245 969
145070 219 509 147737 878 148020 893 948
149199 292 315 772 816

150367 151587
152108 432 595 741 889 153180 413 154569

56293 726 823 85 37013 237 461 70 735
972 58135 203 69 364 459 320 842 59197
618 888

60210 327 336 981 61022 102 866 923 66
62045 74 135 242 331 410 707 991 92
63630 96 64233 494 394 724 65001 619 711
811 66457 771 67098 347 49 833 70 68277
82 69093 241 42 548 814

70697 745 71101 280 345 348 638 779 ff "0M **« ** 16301 *»» * M7 X75»

USZlfSL?*7M 9" "525 74°86 ™ | Sm W 87 21175 733 22423 543 23490
78132 544 708 27 91 79168 237 514 624 883 ?Z2 2I21S 852 26487 27458 M1 28009 281

80139 204 418 87 569 617 81313 92 816 82505 **!•*?»?-. __ „_, ,„,, „. .,,.. „.,
612 907 83254 390 MM 622 780 04061 284 »2 J&gL OjnjĄJKSJ9 JS^JSł
408 61 18 833 934 85411 717 60 827 86068 141 «1 853 36305 604 707 37141 984 3*334
599823854657846438730723440772860 «MVT?« «« K tnn ao*%nai«oi ™,
BW" m "•M21"",02Wl^ "ŚPIĄ A85 440l7K>70492143°45826097463^

iwilM 308 438 534 63 765 882 950 91336 ^uTfctS^WB 984 9&0»S
479 92203 682 93307 418 771 94404 630 820 fJ&SmiT«? 58674 845 33 59327 &BO
93181 254 366 94 427 506 660 69 920 96»0.> S?81 *"U 672 58674 **S 53 W327 **>
97307 39 941 96309 339 99210 72 339 590 641 ""^

ay9<) „, Mg^ M14< 7M
!«ł705..Y -l4?t9?4*V>984l. !,072M *M

"l64 71449 72002 99 322 882 73187 625
699 9?782 m\lSiVtH ufmUl^S S JoT7895^79305 375 "^ "* ?70M "*
"iffln 304 66. 70. 94, 1.1,08 36 432 1.2034 „^8g$?5°9 *>*» "" *»™ »7

145 546 719 821 IIMMW "» , „, ,„ , 90134 391 91855 94013 95147 496 96029

S£S SI*6*** &^*%fa
'
SlZ&"'97051 » "5 98305 743 "07° «*

^,^ł1^ 12a0132l12l42^1|2l79Łl8?02 19*961 101291440 710 33 103611 20 37 791
iti^MlMMinSS497^0531 39 63 ' 104579 777 10523° 670 921 10*152 417 «•*
11*1% SiuSStflU 2 804 41 48 971 i107251 50249 63642 10955° 740
W 971 92 U42J.0, 456655^86 ^804_41 489711 U0455 11US0 286 112061475 11487/
125035 463 847 126100 375 127212 704 65
945 128050 85 110 319 47 486 889 915 63
129051 473 571 719

130076 95 722 839 131181 132823 133500
40 785 87 134134 923 135630 847 136734

115463 116307 868 117392 407 21 714
113508 657 119426 58 695 702 29 83

120019 396 597 719 70 121302 816 122123
123180 124496 681 12512* 391 524 12650J

878 80 U70M*646 737 99^158023 *207 414 j 12871Ó 129272^383 518
65 677 139313 914 130212 92i 132697 133160 67 134503

bil UJjij Ji'
140890 141311 410 13 685 844 142125 556 136020 670 137539 926 139696

923 144491 972 145039 254 329 885 146347 ' t^9l* w 142615 143365 68
419 619 147399 149691 998

130082 208 364 89 301 787 151413 736
929
152053 55 576 80 679 90 708 815 153514 670
154380 418 585 716 155001 668 805 8 970
156103 407 823 157595 158020 139 478 706
159114 297 477 537 42 898

160668 162124 202 764 163123 164133 288
383 427 597 640 735 165039 769 166349 409
954 167160 682 742 887 995 168048 54 792
805 169235 457

170730 171076 288 545 82 837 76 172401
373 930 173285 423 553 174013 661 833 915
177429 54 548 56 178542 748 910 179066 89
364 581 99 966 81

180327 493 525 605 181245 587 183338 636

Wygrane po ioo zi
317 1183 229 84 408 698 2432 332 4890

5072 792 6209 785 7239 8454
10675 11546 12099 531 14859 15412 528

49 731 1788* 765 98 18684 19752
99888 25467 24175 78 67 993 818 25156

905 26119 27955 28113 909 29917
30479 31513 787 32213 764 34423 35096

146 515 56223 91 789 39419 39780
41445 996 43103 44295 45191 892 46266

380 47766 49947
50538 719 51374 593 52465 53553 637

35746 56151 580 824 5704 212 8030 794
59957

60643 61319 863 62415 34 651 63026
64401 93 65624 97 755 902 66416 68182
223 443 70 507 877 96 69443 51

70133 30 73350 683 980 7643* 7758e
78117 79089 124 894

80717 82502 83585 84864 86097 27*
87040 89808

90841 91083 312 92246 93739 973 9401
382.95112 380 434 938 97613 98539 9912 ­
370 521

100317 933 102146 794 870 920 99 10207*
611 103397 906 105712 106022 704 1073J1.
870 10C993 109228 90

110957 112516 113169 538 114377 115125
309 960 116141 497 117199 987 11835o
339 119697 941 43

120681 761 121070 122423 965 123435
124692 125473 126500 62 127498 1281S9
559 129043

130266 773 809 131001 574 619 711 944
133548 74 134137 894 136106 553 139010
772 73

140258 142744 143021 144083 839 147234
480 793 148654 768

151829 43 152128 223 153158 230 72
135077 120 573 156320 157299 156236

161904 162563 740 166046 178 419 167241
168464 68 612 807 169095 186 265
170448 793 172040 415 173123 585 17564J

176740 178634
180062 830 181538 182135 965 18301/175 211 731 184635 848 185811 1865C3

187491 189211 67
190444 191543 192729 872 193280

Wygrane po 50 zł
436 876 919 32 1325 703 2275 336 3003

674 814 4194 609 862 5470 6049 368 499
817 7004 79 666 8242 9232 507 749

10324 322 34 822 11318 461 725 869
13782 14480 710 15536 966 16034 17360
18036 19015

21126 22191 23193 776 24782 25099 410
26990 28020 62

30074 199 817 31307 671 32401 634 33020
34082 320 35326 683 37469 762 38381 39103
244 413 673

40182 363 588 609 13 41718 42183 443
514 43132 84 44445 709 5209 558 6382 830
77267 467 925 48535 686 49290 603 923

50778 51093 886 52173 53200 647 552i39
371 675 56174 600 57232 550 989 58056
288 379 90 467 73 516 60 59876 968

f8^!2 &\2£5£Z «lf7"801 "7204 3?6 56*«7oVw W4343 575 938 195059 iS
*1IlM2 1629096163095 670 165307 820 80 £f

,*iS,f,l, 71 186155 187802 188509 "2
900 366545 886 167579 833 168062 169564 | 7Ą]$£%, ^ 191858 in02, 055 194098418

"l70544 171791 172384 418 674 173139 334 ^ 6M 877 "4
410 174101 265 493 175261 473 176644 957
177554 82 178236 98 336 597 801 179147

180109 19 98 404 15 701 181095 489 182810
183949 184756 185131 523 186240 401 187289
748 188132 262 366 570 819 189269 487 823

190083 191365 414 914 192156 193173
937 424 58 524 623 194246

Wygrane po 50 zł
36 1129 632 47 747 801 959 2012 152 395

f52 4 673 744 992 5 3634 4031 237 473 667
872 5497 589 951 6075 120 42 996 7050 388
718 821 13 560 750 865 9674 705 841 911

10042 179 432 373 736 11016 23 421 591 678 49181
916 12091 241 364 663 831 982 13089 716 50150 5S
900 4 14170 391 510 828 60 15290 423 576 57540 52 691 58119 59116 463 85

III ciągnienie
Wygrane po ioo zł

743 1602 2255 371 232 5558 6235 958
7301 9706

10001 200 476 11138 936 12620 959 13470
736 14700 15705 17335 51 18530 13892

21688 22081 331 23830 24185 209 25580
894 933 26380 494 631 28929 29604

31445 905 33612 35217 339 36370 38478
621

43419 44916 45258 46904 47837 48002

,­.„»,. ».* ->.**-.. ­.M,**. *. •,,.,.. *. i 60203 740 845 908 61641 62458 626 701
•, A33S?*J?ł22£\y£Pm2ł i145^3. !2«°3 «03S 239 784 83 64206 718 873 65071
}%%* «1 14723° • 798 945 X4882° M «™ «6°« «X»5° " 67503 8 704 68388149244 333 436 512 69243 454 948

^^S^JSL^SffimSt i?3^?, HS5 wfi? m i*** •* 72l9° 7301° ™
ULU1 "5247 M3 156035 4X3 811 158*07 «» "23 75086 188 677 76603 847 7746J

?;Z^«, ,^,««* ..... .-.. <.*»«« ,„„_ 751 68 78255 96 79334 419 588ir^iJ^ifliiMi^li at^l^i63??2: 80ł48 813« 82543 839 83005 Ą€6 84862
^22? UJ 3!£2£ V,8.378 485 16708° 7M 95077 606 76 810 86023 87382 88622 779
16 82,02. ?9^.­1£S?3,2,«« ,,..„,.. «„ ,,~. , I 90833 91018 52 491 92408 698 766 93063
«- 71,«a»«7aS? &&S Ut^l IS4 J2HS 2" 780 808 94188 95685 734 96785 9703o
3£4 U6211 694 1777X9 17804< W7 17930° 193 394 529 64 686 98287 667 820 9939259?-^. - ~> ,««« *M <»A ,«,« «, I 100136 308 897 101028 190 102783 103178180395 809 181321 692 970 183157 797 544 104015 92 355 528 845 107180 108218
184968 186190 377 187563 198484 369 878 fty IO^J 512 679923on\8«43««MMM«Ma^ IM.. I "0111 67 364 703 111019 633 112243190338 554 653 5* 191332 476 193213 *56 U3««2 87 847 69 78 114120 261 115870

116787 999 117280 362 909 10 118309

Rozmaitości
Amerykańska praktyczność.

W Chioego panuje epidemia par«l;
Id thiecięcego tzw. Heine-Mej n'"

Ze witfle/du n« zarrźKwcśc'
tej chor*/

by, sakowy powszechne 1 śreiku* |»
Rlały zanUcni^te. Aby umożliwić ;<>,
(inak (teieciom naukę,, <te.enniki j S
dio ch.cajrow.skie pcdje/Iy się zatlar.j
przekazywania lekcji codzienni*,

^
draka i w transmisji radiowej. Ak:\
pi^asy i radia obejmuje blisko SO0.Qgg
dzatwy szkolnej. W tak prosty spo%
s6b rozwiąz-ano kwestię zast^p^/j
zawieszonych lekcji w szikołach.

Ubezpieczenie od wyłysienia.
Je-d>m> z an.g. eJ3k;ch towarzystw a,

.. ckuracyjnyeh wprowadziło bomyiz.iał u'bVzpiocz>tń; uibazip ecza tr^
swoich klientów na wypadek wyly.v t/
ni a. Klierkt otrzymuje cdsaikod ws.
nie w razie jeśli łysina s-zkodzi nia >,
wyk-onywan.u czynrioś^i zawodowych
Ze W9Jji(JI9l na dąży no pływ klitnij*
tepro typu premia wbezpiecz;n (ua
jest d<ść n^ka. W pełisie ubezp^.
eseniowej znajduje się jednak ki;-u .
żula., op<9W9J%e9fc iż 'Uibezpieczcny ^.
nien co trzy miesiące dać l!| 'zbadei;
przez s­pecjalisto i wykonyweć y-^
zalecenia.

Konsumcja papieru w Ameryce.
W Stansch Zjednoczonych fcin—m

cja papieru *ynosi rocznie prze, e>
n.e 56 kilogramów na jednego mień.
kańc-a . Zaznacrzył się przy tym itsj*
wzrost w ostatnich latach konsumc'

;
papieru pakowego oraz gazetowe?,.
Ogólna konsumpcja papieru pakowej
w wymierach światowych wzrc.­;!a v
jedną czwartą w ciągu ostatnich p..
ci.u lat. Po U.fci.A . k09*ja* ni;ej­.j
pod względem ken^umeji pap.eru itj.
muj« Anglia, Belgia, Dania, Ksotda,
W N:em(rzeoh wyjwda przeciętna'SJ2 kg rocznie na mies^zkańca.

194653 928

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE
stała dzienna wygrana 20 000 xl padła na

Nr 184709
Zł 10.000 1* N-ryj 11913 122721
Zt 5 000 n* Nr 115149
ZI 1.000 na N-ry: 9962 108016 118U6 154647
Zł 500 M N-ry: 12469 53299 84409 85502 98430

130792
Zł 400 M N-.y: 45642 67119 94970 129921

180401
Zł 200 na N-ry: 56968 60213 64680 76255 149819

164781 170317 181134
Zł 150 na N-ry: 14402 20016 23379 25620 38739

39121 149222 52071 53022 53181 62347 68146 72465
89396 95292 98465 102799 119095 119649 123295

119317 356
120366 680 121413 93 681 123526 910

124392 125034 291 641 126032 131 863
127583 128328 129160 234 779

130073 651 765 83 131018 63 464 132366
133292 134149 135218 136014 218 ' 739
137272 357 138184 329 87 743 139774

140156 141766 142958 144433 147247 719
148853 924 149474 966

50150 595 51862 53060 510 54527 853 85 | )3«f94 150740 166388 166651 170505 177063 189722
1193708.

Jedyna droga
do szczęścia

prowadzi przez los z kol e« tury

BRACIA SAFIER
Krakó*. Rynek Gl. 6

HUMOR
Jaś: — Mamusiu, mamusiu, p*

wiedz mi, jak się nazywa ta »to«
cja, na której stał przed chwilą po*
ciąg?

Mama: — Daj mi spokój! A'•:
widzisz, ie czytam książkę?

Za chwilę Jaś znów pyta o nr.
zwę minionej stacji.

Mama: — Pozicól że mi troci;.
poczytać. Czyś siv uicziął na mnu .'

Jaś: — Mamusiu, ja tylko char­
tem ci powiedzieć, że na tej stać,l
wysiadł nasz Boluś, a on ma t/-<
piero trzy lata i nie icicm, co tam
będzie robił.

807 153123 6C9 760 156087 15S irrrTO 7!\
158438 873 159596

161822 162485 163370 76 629 849 9,;'.
164041 70 329 736 62 165144 725 166612
86 167415 96 662 876 169174 496 812

170060 359 839 60 92 171403 812 1725 I
173324 174442 864 175503 176540 179061
179141 753

181180 295 713 182162 938 183456 711
184602 185507 739 186161 187397 1886f'
777 840 189917

190615 191294 632 192213 193007 19431$
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stanie programów wycieczek podziękować. Lato
zamierza spędzić na swej wyspie!

— A psia kość! — wyrwało się z ust kierow­
nika, któremu wcale się nie podobało, że admirał
w tym roku nie skorzysta z wycieczki. Przecież
wiedział, że bardzo wiele osób jedynie dlatego
zapisuje się na te wycieczki, by mieć zaszczyt po­
znania sławnego niegdyś na całym świecie admi­
rała. Tak admirał Strosom, który brał udział w
wojnie rosyjsko­japońskiej, uśmierzał bunty mu­
rzyńskich plemion na Gwinei, był człowiekiem
sławnym i naprawdę godnym poznania.

Zresztą ze zmiany prortktow admirała był
niezadowolony aietylko kierownik wielkiego biu­
ra podróży, ale również i dowódca pewnsj bandy,
bandy przemytników A dowódcą tym był „Chiń­
ska Ręka".

Obserwując tryb życia admirała i zasięgając
o kościstym Heraldzie wiele obszernych informa­
cji, Chińska Ręka miał gotowy i znakomity plan.
Oto wyspę admirała obrał sobie, jako stację prze­
mytniczą na czas letni, czas podróży admirała,
gdyż nikt tam me zaglądał.

Właściwie Chińska Ręka już wcześniej miał
ten plan, ale postanowił go wykonać dopiero w
ostateczności, gdy policja wodna będzie mu za
bardzo deptać po piętach. Nie przypuszczał, ie
się zawiedzie w swych planach, że los pokrzyżuje
w dziwny sposób, a właściwie wszystko mu ze­
psutą dwaj chłop* y, spotkani w czasie wielkie;
mgły.

— 105 —

Ucieczki ich nie spostrzegł zupełnie i nie tro­
szczył się o nich, bo pragnął jak najprędze. prze­
wieźć w bezpieczne miejsce i ukryć resztę towa­
rów, za nim je wywęszy policja,

Zacierał ręce z radości na myśl, jak świetne
będzie w tym roku robił interesy, a jeszcze bar­
dziej cieszył się, że potrafi tych, którzy go tropią,
wyprowadzić w pole.

X. ZASADZKA.

Radość Chińskiej Ręki była przedwczesna,
powinien był zachować większą ostrożność, tak
jak to czynili jegc niedawni dwaj więźniowie Ma­
ciek i Janek.

Chłopcy nauczeni doświadczeniem, bardzo
starannie przeszukali grotę, chcieli się przekonać,
czy nie nu z nie, drugiego wyjścia. Niestety po­
szukiwania zawiodły.

— Nie będziemy tu przecież czekać na Chiń­
ską Rękę —. niecierpliwił się Janek. Teraz, gdv
wiem, że mój ojciec rodzony żyje, chciałbym jak
najprędzej go zobaczyć — powtarzał wychylając
głowę przez skalny otwór i patrząc na szumiące
w dole fale morza niemal z nienawiścią. Ona prze­
cież dzieliła go od ojca, ona i ta prostopadła, stro­
ma tkała.

Maciek był daleko spokojniejszy.
— Ja pragnę również powrócić do mego t»ty

— mówił, ale gdy będziemy ręce załamywać, to
możemy tu marnie zginąć. O widzisz mam myśl!

— Ty, ty chcesz go widzieć?I —
zaśmiał SIQ „Rudy

". Myślisz , tfl
Czesio Baniecki raczy wejrzeć na­
wet na ciebie, lub na twój garb?!

Przy tych słowach popchnął Jan­
ka tak silnie, że biedny garbusek
stracił grunt pod nogami. Uderzy'

głową i garbem o ścianę. Łzy sta­
nęły mu w oczach, lecz otarł i? po­
śpiesznie, gdyż drzwi się otwarła
Wśród krzyków wszedł nauczyć5''

z nowym uczniem. Janetc n
'e wi­

dział go, nie mógł widzieć. Ran:ec*
ki stanął na środku klasy, C'oczon?
zwartym pierścieniem chłopców.
Dźwięcznym głosem zapytywał tell
o różne rzeczy. Garbusek spoglądał
teraz na niego ukradkiem.

— Co to za chłopiec, dlaczego t'1

nie podchodzi do nas? — zapytał
Czesio, ddji zawszy go.

— A... to „Krzywy Jan" I zawol ł
„ Rudy

" Hanys. Czesio sp ;jrzal u
a

niego z odrazą.
— Dlaczego nie Janek lecz Tan i

poco to „krzywy
"? zapytał ziziw:o­

UJ.
— A bo to nie widzisz — ciągot*

dalej „Rudy" szyderczym gł .se»l

— że ma taki „prześliczny"
garb?

Czesio zawrzał gniewem.
— Jesteś nędznikiem — zawołał­

Mogę s,ne przedstawić jik go bi­
jesz! Nikt go odtąd nie rus/;y, zao ­
piekuję się nimi

Czesio dotrzymał słowa. Broni'
Janka na każdym kroku.

Franek Ryguła.
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TRZYDNIOWA PRZERWA W NAUCE
SZKOLNEJ

(,) N.i podstawia zarządzenia Min WR i O.
n .;lM

'i Zaduszny będzie wolny od zaicć szkol­
• j,' VV ten sposób dziatwa bodzie miała trzy

,wa przerwę od 31 października do 2 listo­
14

I ANGLIA NIE PODWYŻSZY CŁA NA JAJA
I DRÓB

(_­) Wniosek producentów angielskich o pod
kc cła M iaia i drób Dochodzenia nie brv'

looco został DOM rząd odrzucoo.v wobec
nie należy spodziewać sic zmiairy cła na

>\k-:łv

POLSKIE KOPALNIAKI DO ANGLII
i_) Importerzy angielscy w Glasgowie za­
')•• z poI*k;mi eksporterami umowę na dosta­
20000 m sześć kopalniaków, które zostaną

ładowane w przvszłvm roku w miesiącu kwie
; ma u w Gdvni ł Gdańsku z przeinaczę'

.; do portów anielskich w Boness i Grange­
I ;'i

PRZYJAZD DELEGACJI STUDENTÓW
FIŃSKICH

(_) W pcłjwie listopada przytiedzie do Pol­
M raz o>erwszv delecacia Narodowego Zw
lentów Finlandii, składaiac ofiolalna wizy
kademikoin oohkim Pobvt eości ma cha­

kter wizyty rewanżowe!, za geścine delezacH
lentów Dolfkich w Helsinkach w roku 1936

|j!f\ARNE ZEBRANIE IZBY PRZEMYSŁO­
WO-HANDLOWEJ W KATOWICACH

I ) W dniu 29 bm o godzinie II odbędzie
! XI plenarne zebranie Izby Przemysłowo­
ndioweł w Katowicach Na zebraniu tym pre'

s l/bv złoży sprawozdanie o sytuacii gospo­
rczel oraz dżin tajności Izbv. Poza tym

drwotem obrad plenarnego zebrania beda
tir nast snrawy: zatwierdzenie drdatkowych

edrtów w budiżcc;e Tzbv na rok 1937. uchwa­
e preliminarza budżetowego Izby na rok
> sprawa proiektu noweli do prawa przemy
wesro i inne zagadnienia bieżące

"
) Praczki sa specjalistkami

i skoro dają pierwszeństwo znanemu mydłu
Kołlontay z pralką", musi ono być fak­

tycznie bardzo dobrem.

PRECIWKO WYBRYKOM NIELETNICH

(-) Pan Premier gen Sławoj ­ Skladkowskl1

"»vdai okólnik do wojewodów i starostów w
rawie zwalczania niedopuszczalnych wytry­
v nieletnich. Ostatnio zdarzaia sie częste

\iadki uszkodzenia urządzeń kolejowych
Przez dzieci pozostające bez opieki w pobliżu

kolejowych. Układają kamienie na szynach,
rozbijała, latarnie i izolatory telegraficzne, uszko
dzaja sygnały. Wybryki takie powodują przer

"

*T w ruciiu i mogą sie stać przyczyna poważ­
aj cli wypadków W razie stwierdzenia, że wi­
nowajcami sa nieletni, należy pociągać do odpo

­

vedziaJnośc« takie rodziców j opiekunów za
fcrak dozoru

CHCIAŁA SIĘ STRUĆ LEKARSTWEM
NA REUMATYZM

(—) Niejaka Marla Parzętna, lat 26 zam. przy
DHcy Krakowskiej 41 w dniu 23 bm usiłowała
Popełnić samobójstwo. wypłiaiac pełna flaszkę
lekarstwa na reumatyzm. Przewieziono Ja do
S/
Pitala miejskiego, gdzie udzielono Jej plerw­

s*ei pomocy Życiu Parzetne] i»ie zagraża nie­
bezpieczeństwo. Jaki bvł powód zamachu samo
bóJczego, narazić nie wiadomo.

ZŁODZIEJE GRASUJĄ
(—) Przez otwarte okno weszli w dniu 22 b.

•tt. Pod nieobecność domowników złodzieie do
mieszkania szofera Augustyna Kohla uf Pil"
wdskjego 37 i skradli aparat fotograficzny, dwa^'śaik; złe te i dwa srebrne, kiilka łańcuszków I°
ranzc4etcik. łącznej wartości 535 złotych

Z Katowickiego
KRADNĄ NAWET PRZEWODY

ELEKTRYCZNE

('K) Na szkodo smolki Gjesche nieznani zło­
•zieJt skra-dli 1700 metrów przewodów elektry­
tz,nvcli prowadzących od szybu Poniatowskie'
*° do kolonii Amandy Wairtcść skradzionych
^-•ewodów wynosi 380 złotych

NAJECHANY PRZEZ AUTO
(K)Wdwu23bmwPawłowienaalPH­

**d^kiego prowadzący oółcieżarowe auto lana­
fv Pyszny z Katowic, nalechał idącego obok
wnuofci Antoniego Watoige z Pawłowa Wału
^a doznał okaleczenia lewed nogi 1 został prze­v'«k*y do szntfaia hutniczego w Nowej Wsi

I

Co na to miejski urząd policji budowlanej?
Zawalenie eie domu przy ul. Św. Jana 16

w Katowicach jest lokalną sensacją. Groma­
dzą się tam grupki ludzi, obserwujące wy­

siłki robotników pracujących nad podtrzy­

maniem murów za pomocą drewnianych pod­
pórek. Najbardziej jednak sensacyjna wy­

daje się rola poJ
''

,i budowlanej w tej spra­
wie. Jak nas uformują, powodem zawale­
nia aię domu, było naruszenie fundamentów

przez budowę nowego okazałego gmachu przy
rogu ul. Jana I Placu Dworcowego. Policja
budowlana wydała zezwolenie na budowę te­
go domu, nie licząc się wcale z losem lokato­
rów sąsiedniej posesji. Poprostu, kazała im
się wynieść z zagrożonego domu. Oczywiście,
ze lokatorzy domu przy ul. Jana 16 odpowie­
dzieli na to skargą sądową. I tu — jak gło­
szą krążące po mieście pogłoski — zaszedł

Powstańcy protestują
przeciw prześladowaniu Polaków w Niemczech

Katowice, 25 października.
Grupa Związku Powstańców śląskich w

Katowicach-Załężu wraz z Organizacją Mło­
dzieży Powstańczej na wspólnym posuedzeniu
miesięcznym w dniu 15. X . 1937 r. na sali
p. Botora uchwaliła następującą rezolucję:

Fala prześladowań i szykan ludności pol­
skiej na Śląsku Opolskim przez władze nie­
mieckie oraz organizacje hitlerowskie przy­

biera coraz wyraźniej na sile. Jesteśmy
świadkami, jak władze niemieckie oraz orga­
nizacje hitlerowskie z całą bezczelnością wy­

wierają presję na ludności polskiej. Posu­
nęli się już tak daleko, że konfiskują pisma
polskie zagranicą i zamykają lokale polskie
w których polskie towarzystwa kulturalno­
oświatowe urządzały swoje posiedzenia dla
ożywienia ducha polskiego i pielęgnowania
mowy ojczystej. Ostatnio nawet jeden z

przywódców organizacji hitlerowskich w bez­
czelny sposób nawołuje publicznie do zni­
szczenia traktatu wersalskiego i przesunię­
cia granicy wschodniej o 180 kra w głąb pań­
stwa polskiego. Tymczasem ludność niemie­
cka oraz organizacje niemieckie na Śląsku
polskim cieszą się wszelką swobodą i wolno­
ścią. Ludność niemiecka na terenie Śląska
polskiego otwarcie prowokuje ludność polską
przez pozdrowienia hitlerowskie i różne wy­

stąpienia antypaństwowe.
Zebrani na posiedzeniu członkowie obu

organizacji i wzywają miarodajne czynniki
polskie do zastosowania zasady odwetu wo­
bec ludności niemieckiej na śląsku polskim.

Rezolucja wzywa wszystkie grupy Związ­
ku Powstańców śląskich do powzięcia analo­
gicznych rezolucji na awoich miesięcznych
posiedzeniach.

Śmierć 2-letniego dziecka
pod kolami samochodu

Katowice, 25 października.
W dniu 23 bm. około godz. 10.45 ul. Ka­

towicką w Bytkowie przejeżdżał samochód
ciężarowy, prowadzony przez szofera Huber­
ta Bachnera, zam. w Chorzowie przy ulicy
Dra Grażyńskiego 19. Nagle pod samochód
wbiegło dwuletnie dziecko Helena Szepa.
Szofer nie zdążył już zatrzymać wozu ani

skręcić na bok, tak, że dziecko wpadło pod
koła doznając bardzo ciężkich obrażeń we­
wnętrznych. Dwuletnią dziewczynkę prze­
wieziono do szpitala hutniczego w Siemiano­
wicach. Wszelka pomoc okazała się jednak
spóźnioną i dziecko wkrótce zmarło. Winę
wypadku ponoszą rodzice dziecka, którzy po­
zwolili mu bez opieki bawić aię, na ulicy.

Szczegóły strasznego morderstwa
w Tarnowskich Górach

We wczorajszym wydaniu podaliśmy wia­
domość o zamordowaniu 60-letniej Marii
Wolnej z Tarnowskich Gór przez jej 88-iet­
nią pasierbicę Annę Wolną. Obecnie dowia­
dujemy się dalszych szczegółów tej maka­
brycznej zbrodni.

Anna Wolna na skutek nieporozumień ro­
dzinnych już od dłuższego czasu nosiła się z
zamiarem zamordowania swej macochy. U ­
planowała sobie, że gdy przetnie macosze
kark brzytwą i zmyje ślady krwi, będzie mo­
gła zgłosić śmierć naturalną. Nie przypu­
szczała jednak, że staruszka w obronie ży­
cia stoczy a nią walkę. Jakoż Maria Wolna
otrzymawszy cięcie brzytwą uciekła do trze­
ciego pokoju i tam się zamknęła. Upływ
krwi spowodował jednak jej śmierć. Zabój­
czym zatarła wszelkie ślady zbrodni w kuch­

ni i pierwszym pokoju, nie mogła jednak do­
stać się do pokoju, gdzie znajdowały się zwło­
ki zamordowanej, gdyż drzwi były zamknię­
te od wewnątrz. W międzyczasie do miesz­
kania przyszedł pasierb. Stwierdził on nie­
obecność macochy w mieszkaniu. Zapytał
więc siostrę o powód jej zniknięcia i dlaczego
drzwi do trzeciego pokoju aą zamknięte. Po­
nieważ nie mógł doczekać się odpowiedzi,
zgłosił wypadek na policji. Gdy na miejsce
czynu przybyli wywiadowcy, po wyważeniu
drzwi znaleźli w pokoju zimne już zwłoki
Marii Wolnej. Morderczyni z całym spoko­
jem przyznała się do zbrodni, podając jako
powód niemożliwość współżycia z macochą.
Rodzina Wolnych jest rodziną uchodiczą z
Pyskowic l mieszka w Tarn. Górach od 1922
roku.

IM InWerfiui dpoiouiydi zarzadduj ilelskldi
W poniedziałek, 25 bm. zjadą do Lwowa

inżynierzy drogowi zarządów miejskich War­
szawy, Łodzi, Poznania, Katowic 1 Krakowa
w liczbie przeszło 20. Uczestnicy zjazdu zwie­
dzą roboty drogowe na terenie Lwowa a w

drugim dniu — betoniarai* miejską ora* o­
siedla podlwowskie. Ze Lwowa inżyniero­
wie udadzą się do Krakowa, Katowic, na
śląsk Opolski, do Poznania i Warszawy,
gdzie nastąpi rozwiązanie zjazdu 31 bm.

Z Siemianowic
CHCIELI ROZBROIĆ STRAŻNIKA KOLEJO­
WEGO, KTÓRY IM NIE POZWALAŁ KRAŚĆ

((Si) W d«riu 22 bm około godz. 20 wieczo­
rem zawiadowca snacM Siemianowice zauważy!
na pociągu towarowym, zdążającym w kierun­
ku Chorzowa dwu osobników, zrzucaiiacrch we­
gieil z wagonu Zawiadomił o tym strażnika ko'

lejowego Krawczyka Alfonsa którv wezwał
złodziei do zaprzestania kradzieży Gdy to nVa

pomogło strażnik dwderohrie wystrzełłJ. Wó­
wczas złodzieje zbiegli Po. pewnym czasie wró
ciH iednak ponownie, chcąc zabrać zwalony hu*
węgieł Odv Krawczyk irk chciał do tego do­
puścić, rzucili sie na mego. by go rozbroić.
Wówczas Krawczyk strzelił ponownie, raniąc
jednego z ooryszków Dngl zdołał zbiedz Przy
trzymany osobnik podał, ie nazywa sie Namysł
Franciszek i mieszka w siemianowicach Ola'

zalo fcie to jednak nieprawda Policia prowadzi
dailsze dochodzenia celem asiałenia nazwisk
sprawców kradzieży.

podobno fakt, stawiający w dość niewyral­
nyan świetle miejeki urząd policji budowla­
nej. Mianowicie w związku z toczącym aie
procesem w przeddzień niemal uwalenia się
ścian domu przy uł. Jana 16 lokatorzy miel:
otrzymać z policji budowlanej zawiadomie­
nie, ze mogą sprowadzić się a powrotem,

Ładnieby wyglądali!
Nie wątpimy, że referat budowlany magi­

stratu uzna za stosowne wyjaśnić, jak się
sprawa właściwie przedstawia i w ten spo­
sób położy krea kursującym po mieście wer­
sjom.

Motywy wyroku
w sprawie Fleischerowej

Donoszą z Krakowa: Motywy wyroku w
sprawie Hindy Flaischerowej i towarzyszy
zostały już opracowane i obejmują około 100
stron pisma maszynowego. W ciągu najbliż­
szych tygodni zostaną one doręczone oskarżo­
nym.

Rozprawa af>ełacyj»a ma się odbyć dopV
ro w przyszłym roku.

Z Mysłowic
PIJANY NIE POWINIEN JEŹDZIĆ ROWEREM

(M) Jak ZKUboe bywaia niekiedy skutki ia­
zdy nu rowerze w stanie nietrzeźwym, o tym
daje nam wyobrażenie następujący wypadek:
W dniu 23 bm około godz 16 robotnik z Br?C
czkowjc Roman Akczyńskk wypiwszy uprze­
dnio kilka kwaretek. przejeżdżał sobie na ro­
werze ulica Katowicka w Mysłowicach. Oczy'

wiście alkohoł wpływał na faotazie iazdy i Ak­
czyński piękna serpentyna szybował od jednego
chodnika do drugiego Tymczasem z przeciw­
nei strony ułicy nadjechała Łurmanka Nie zra'

ziło to iednrfc Akczvn?kiego który w impecie
wjechał na wóz łamiąc sobie o dvszcl wozu
dwa żdbra Ofiarę własnei lekkomyślności prze­
wieziono do szpitala mietakieKO Właścicielem
furmanki okazał sie Wilhelm Korzec z Mysło­
wic.

Z katowickiej sali sadowej
Przed sądem gredzitim w Katowicach rfh­

nel; w sobotę dwaj znani i kirkatrobnie ka^ni
tftodaieje Koman Mądralomski z Bytkowa i Pa­
weł Bogdaftiki z Siemianowic W dniu 23 sierp­

nia br. zaooznałi oni niej. Jana K<-ppego z Wcł­
nowca i weszli « nim do jednego z miejscowy :h
lokali. Tam urządzono libację, obficie «akrn«
pianą eWcohołern. Gdy akdzieje poczuli, i« „kli­
ent me dosyć" wysali s restaomej4 i ofiarowali
się odprowadzić go do domu. Mądrakowwki wziął
Koppego pod pachę a tymczasem Bogdański
wsiadł n* rower Koppego i odjechał w niewia­
domym kierunku. Zdziw ło to Koppego, który
prosił swego przygodnego opiekuna* by mu wy­

jaśnił, co s.ię stało * jego rowerem i towarzy­

szem. Na to otrzymał zgoła nieoesekiwaną od­
powiedź: ,A czy ja wiem pieronie", no czym
Mądrowsik' odepchnął go od siebie « uciekł. Akt
oskarżeni* zarzuceł ponadto, ie Mądrakowski w
trakcie odprowadzani* Koppego „zwędził mu pu­
giłairee ze 100 «h>tymi. Na przewodzie sądo­
wym ustalono, że rzeczy wiście pieniądze zginęły,
który jednak z oprysaków je zabrał — nie wia­
domo. Sąd po przeprowadzeniu rozprawy ska­
zał Bogdańskiego za kradrci roweru na 8 mie­
sięcy więzienia, Mądrakowskuego zaś <£* braki
dostatecznych dowodów uniewinnił.

Z Chorzowa
KURSY GOSPODARCZE TOW. POLEK
(=) Zarząd Okręgowy Towarzystwa Polek

w Chorzowie zawiadamia, że otworzył szkoło
gospodarcza Zaipisy dodatkowe przwmuje se­
kretariat Ok rogu Towarzystwa Polek Chorzów.
Jagiellońska 6 I p. Opłata wynosi 15 zł miesjęcz
nie wpisowe 5 zł Jednocześnie sa zorganizo.
wane kursy gospodarcze dla Pań z inteligencii.
Kurs będzie trwał 3 miesiące 3 razy w tygodniu
4 Kodzin każdorazowo Opłaty 20 sł miesięcz­
nie Program kursu obeamuie pieczenie ciast
dekoracie nrzystawek IM Bliższe inłormacia
w Okręgu Towarzystwa Polek Chorzów. Ja*
gieHońska i I o. i tamże zapisy.

•ooo­

Z Swlętochłowlckiego
GŁOWA W SŁUP TRAMWAJOWY

(ś) W dołu 23 bm. tratowałem ze SoMiowct
w kierunku Zgody lechał Fedor Jojew ze So*
snowca. W pewnym momencie wychylił sic tak

i simie że uderzył głowa « atap z przewodami
! tramwajowym] doznając wstrząsu raózgu. W
i stanie nieprzytomnym trunńęńom *o do szpfc
tata aaiełskłeao w Katowicach
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CoWynato?
Osobliwe

W czasie rewizji celnej w Bytomiu, u ja­
iącega z Berlina do swych krewnych w Pol­
ice Jakuba Berła, legitymującego się pasz­
portem konsularnym, wystawionym w Bcrli­
m>. urzędnik celny .takwesłionował szereg
przedmiotów, od których zażądał uiszczenia
opłaty celnej. Ponieważ Beri nie zdradzał o­
ehoty zapłacenia cła, urzędnik w grzecznej
formie doradził mu, by przedmioty te ode­
słał z powrotem do Berlina, albo zdeponował
W urzędzie celnym, albo wreszcie podarował
na rzecz Związku Polaków w Niemczech. Na
to Beri z niesłychanym tupetem podniósł
wrzask, te ze swymi rzeczami mote robić co
chce i ku oburzeniu pozostałych pasażerów
z wołał tragarza niemieckiego i podarował
j
< szystkic zakwestionowane przedmioty.

Jak widać prześladowania żydów w Niem­
czech mało wpłynęły na ustosunkowanie się
ż>ido*twa do Niemiec. Jak dawniej, cechuje
ich służalczość i respekt dla buty niemiec­
kej.

Z Pszczyńskiego
UKARANIE ZNACHORA

(P) Przed sadem grodzkim w Mikołowie od"

bvf sie proces karnv przeciw Wincentemu Gi­
baiso\tt Pcwehual on oszustwa iako znachor na
*-*cxte łudmoóci wieisfciei Obchodził wsie po­
wiatu r*szczYńskfeKO i ..lecz\T' ludzi, którzy
tidi nieukczaJrri* chorzy, rozumie sie z wyroi*
kicm negatywnym Jako lekarstwa używał ziół
rzekomo t\betańs>kich które — iafc sie okazało
późniei — pochodziły z pewnei drogerii w Ka­
towicach. Za zioła te które kupował po 50 gr.
brat niejednokrotnie od naiwnych wieśniaków
i 50 zł Sad skazał Grbasa, iako mepoprawaeio
fszuŁta. na 6 miesięcy wiezienia.

Czuje sie Polakiem ­
więc mu odmówiono paszportu!
Członek mniejszości polskiej p. Adam

Łangowski s Zakrzew* zwrócił się w stycz­
niu br. do landratury w Złotowie z wnioskiem
o wystawienie mu paszportu. Wystawienie
paszportu zostało mu bez podamia powodów
odmówione. P. Łangowski, korzystając z
przysługującego mu prawa, wytoczył wła­
dzom na drodze administracyjnej skargę. W
replice dotyczącej skargi pisze prezydent re­
jencji. co następuje:

„W sprawie Łangowski — Prezydent Re­
jencji Piła — dot. odmówienia paszportu —
B. I. 63,37 — wnoszę o odrzucenie skargi.

Wnoszący skargę p. Adam Łangowski,
emerytowany urzędnik pocztowy z Zakrzewa,
jest członkiem mniejszości polskiej w Niem­
czech. Jest ojcem 9 żyjących dzieci, które
wszystkie działają mocno na rzecz polskości
w Niemczech. Tak dalece, jak usiłowania
rodziny Łangowskich ograniczają się do pie­
lęgnowania i szerzenia narodowych, właściwo­
ści Polaków w Niemczech, są one też nie do
zakwestionowania, ponieważ właśnie na na­
rodowo-socjalistycznym światopoglądzie o­
parta Rzesza popiera najusiJniej pielęgnowa­
nie narodowości.

Członkowie rodziny Łangowskich, w każ­
dym razie ci, którzy mieszkają w Zakrzewie, |

nie wykazują jednak wcale lojalnego usto­
sunkowania się wobec kraju, którego obywa­
telstwo państwowe posiadają, a jakiego wy­

maga się od przynależnych do obcych grup
narodowościowych. Wynika to z wypowie­
dzenia 21-letniej Reginy, córki skarżącego,
która na zebraniu polskiego żeńskiego towa­
rzystwa sportowego w Zakrzewie w dniu
29. XI. 1936 powiedziała: „Ziemia złotowska
to przecież nasza ziemia polska".

Na dowód tego wypowiedzenia powołuję
aię na artykuł, odnoszący się do wymienio­
nego zebrania, który ukazał się w „Głosie
Pogranicza i Kaszub" z dnia 10. XII . 1936.

Tak, jak się sprawa przedstawia, należy
przypuszczać, że Adam Łangowski, który ja­
ko były urzędnik posiadać powinien szcze­
gólny obowiązek wierności w stosunku do
Rzeszy, wykazuje to samo, graniczące do
zdrady stanu usposobienie i że wypowiedze­
nie przytoczone jest wynikiem wychowania
swych dzieci.

Tym samym usprawiedliwione jest przy­

puszczenie, ze paszport w ręku skarżącego
zagraża bezpieczeństwu albo conajmniej po­
ważnym interesom Rzeszy. Odmowa wyda­
nia paszportu jest więc według par. 11 usŁ 1
rozporządzenia o paszportach uzasadniona."

RADIO

KATOWIC

Kto zarobi nauboju rytualnym
na Śląsku?

Katowice, 25 października.
Wobec wprowadzenia w szeregu miast na

Zaparoe Świadectwa powag lekarskich stwier | śląsku zakazu uboju rytualnego aktualną sta­
n*aj;\ skuter/ne działanie naturalnej wody gorz­
kiej „Traacisaka Jósaia

". (o)

Z Rybnickiego
NOWY ZWIĄZEK ZAWODOWY

URZĘDNIKÓW W RYBNIKU
(R) Urzędnicy i funkcjonariusze magistratu

miasta Rybnika założyli własna organizacje za­
wodowa pod rrazwa Stowarzyszenie Urzedroi*
fców i Furidonariuszów Miejskich w Rybniku.
Stowarzyszenie to zrzeszające wszystkich u­
rzedrtików i funkcionarruszów mieiskich ma za
zadanie ponierać interesy zawodowe pracowni­
ków miełstkjcb i dążyć do podniesienia materiał

'

nogo bytu swych członków Miedzy HI. prewa­
dzona- fest żvwa akcia w kierunku zwrócenia i
zaniechania dalszego potrącania podatku &pecjai
neso

POŚWIECENIE SZTANDARU

(R) 17 bm. odbyła sie w Rjdmltowach uro­
czystość poświecenia sztandaru Towarzystwa
Polek im Krółowai Jadwiigi. Poświecenia doko'

nano w kościele parafialnym św. Jerzego. Po
Li-bożeósitwie odbyła sie defilada. Do zgroma­
dzonych na pi Wciności członkiń przemówił
•taroista WyKtenda. sekretarka powiatowa p.
MazaTikowa i przedstawiciel OiMP. Uroczystość
zakończono zabawa taneczna.

UCIEKŁA Z ZAKŁADU
(R) Dnia 23 bm w rodzinach rannych odda

•ła wie z pensjonatu SS Urszulanek w Rybniku
uczezica 4 klasy Brombergerówiia. Dzlewczy
aa cierpi na zaburzenia umysłowe. Prawdopo­
dobnie pod wpływem nowego ataku, Bromber­
aerówna uciekła z pensjonatu i dotychczas bła
ta s)e gdzieś w okolicy Rybnika. O zniknięciu
•czernicy powiadomiły SS Urszulanki policje o­
raz rodziców dziewczyny w Warszawie. Poszu­
kiwania za zaginiona dotychczas nie dały re
zultatu Istnieje obawa, że dziewczyna może o.
aebrać sobie życie.

Z SALI SADOWEJ W RYBNIKU
(R) Sad Okręgowy w Rybaku rozpatrywał

212 bm szereg spraw o kradzieże. 17­letni Jan
Zapart z Dąbrowy Górniczej, karany iuż kilka­
krotnie za kradzieże, odpowiadał za popełnieni*
szerenru kradzieży kieszonkowych rra targu w
Ozerv/k>nce. Sad skazał Zaparta na 6 miesięcy
wiezienia — W tym samym dmta odpowiadał
Franciszek Przybył z Oołeróiya oskarżony o po
pełnienie szerezu kradzieży drobiu Sad skazał
Przybyłe jako recydywistę na 9 miesięcy wie­
zienia — Za kraozież żelaza z tererru kopalni
Szyby Jankowie* odpowiadał Augustyn Gawlik
i Boguszcwic którego sad skazać na 6 miesięcy
Wiezienia.

Z Tarnogórskłego
ZEBRANIE ORGANIZACYJNE O Z. N.

W TARNOWSKICH GÓRACH
(T) W czwartek 28 bm edbedzie sie rebra­

a»e organizacyjne miejscpwego OZN na sałi b
kina AnotJo — olać Żwirki i Wigury o godz
J9.30 . Na porządku obrad znaidwic sic pomiędzy
an Przemówienie prezesa obwodu p. posła Gaj
dąsa i rełerat sekretarza generalnego P Kando­
tJ. W«tep m zaproszeniami

ła się kwestia dostarczania mięsa koszernego
dla żydów zamieszkałych na naszym terenie.
O prowadzenie uboju rytualnego dla Śląska
toczy się spór między rzeźniami Mysłowic,
Będzina, Sosnowca i Niwki. Rabinaty będziń­
ski i sosnowiecki chciałyby mianowicie cały
zysk płynący z uboju zagarnąć dla siebie.
Nie leży to jednak bynajmniej na linii inte­
resów ludności śląskiej, która wolałaby, by

skoro ma być dostarczane dla żydów mięso
z uboju rytualnego, to niech dla tego celu
służy rzeźnia myslowicka. Ma ona najlep­

sze warunki ze względu na znajdującą się
tam targowicę a poza tym połączenia komu­
nikacyjne z Mysłowic do Katowic czy Cho­
rzowa są znacznie dogodniejsze aniżeli z So­
snowca lub Będzina. To też nie ma żadnego
racjonalnego powodu, by zysk płynący z ubo­
ju rytualnego miał iść w ręce rabinatu bę­
dzińskiego lub sosnowieckiego "a nie pozostać
w rękach śląskich.

Dnie ofiary zderzenia sie sznbouioai
W szkole szybowcowej w Tęgoborzu

pod Nowym Sączem, utrzymywanej przez
koiejowe koło L. O . P . P., wydarzył się w
sobotę straszny wypadek, który pociągnął
za sobą śmierć pilota i ciężki stan drugiego.

Korzystając ze sprzyja;ącej pogody, kie­
rownictwo szkoły uruchomiło kilkanaście
aparatów, które po wystartowaniu przez
cLugi czas utrzymywały się w powietrzu.

Koło południa wzmógł się wiatr i w

pewnym momencie silniejszy podmuch spo
wodował, że jeden z szybowców wpadł na
drugi. Skutki zderzenia były fatalne.

Oba szybowce runęły ze znacznej wy­

sokości na ziemię, grzebiąc pod sobą pilo­
tów. Z pod strzaskanych aparatów wpdo­
byto naprzód pilota Piotra Tartołomnego,
dającego jeszcze słabe znaki życia, drugi
pilot Rudolf Kolman poniósł śmierć na
miejscu.

III
w łodzi

Donoszą z Łodzi, że dnia 22 bm. wie­
czorem policja dokonała rewizji w mieszka­
niach pastorów ewangelickich Adolfa Do­
bersztajna i Gustawa Schcdlera. Rewizje,
które trwały kilka godzin nastąpiły na sku­
tek zarządzenia sędziego śledczego. Jedno­
cześnie, jak się dowiadujemy, zostali are­
sztowani w Łodzi dwaj działacze niemiec­
kich organizacji ewangelickich.

Z Bielskiego
OBRADY ZWIĄZKU KELNERÓW.

(B) 21 bm odbyło się Nadzwyczajne Zebra­
nie pracowników gastronomicznych Związku Za­
wodowego Kelnerów i Pokrewnych Zawodów od­
dział Bielsko — Biała w lokalu Okręgowej Rady
Zawodowej, Bielsko, Rynek Nr. 10. W zebraniu
przewodniczył prezes oddziału ob. Stanisław Wło­
dek, który odczytał komunikaty Związkowe. Na­
stępnie zdał sprawozdanie z i Zjazdu w Katowi­
cach, z dnia 12 i 13 bra. W dalszym ciągu refe­
rował o sprawach gospodarczo-zawodowych i o
znaczeniu Zjedn. Zw. Zaw. w Polsce, sekretarz 0­
kręgowej Rady Zawodowej ob. Filip Mędrzak. Ze­
brani uchwalili jednogłośnie podjąć energiczną
walkę w kierunku zwalczania elementu niefacho­
wego w restauracjach i kawiarniach. Również u­
chifalono wysłać poczt sztandarowy na Ogólny
Polski Kongres Pracowników mający się odbyć w
Warszawie w niedzielę, 24 bm. W końcu zebrani
uchwalili jednogłośnie opodatkować się na rzecz

urządzenia gwiazdki dla bezrobotnych członków
Związku Kelnerów.

ZŻYCIAL.M.K­

(B) Organizacja I-MK na terenie powiatu biel
skiego postepuie szybko naprzód. Należy pod­
kreślić że głębokie zrozumienie ideolo>;j; mor
skiei przenika do coraz szerszych warstw na
szego społeczeństwa. Niezmiernie pocieszają­
cym i w skutkach doniosłym jest olbrzynre za­
interesowanie sie ideologia LMiK świata pra­
cy. Robotnicy tłumnie garna sie pod sztandary
LMK Dowód tego złożono na zebraniu organi"
zacyimym LMiK odbytym w Dziedzicach w
świetlicy, w którei zigromadziilii sie urzędnicy i
robotnicy walcowni metali S A w liczbie kilku
set osób. Zebrarre odbyło sie pod przewodn
p toż Bednarczyk, sekretarzowała p Heinó*
woa Ernestyna.

ido Brazylii

azy pruć WICJHKICU zuwarzyaiwa j,,
a. 14 .10 Polska kupela ludowa — 2 .
loścl bieżące 1 giełdowe. H.35—14 J
listów — płyty. 15 .30 Wiadomości •?

Od dnia 1 listopada r. b. emigranci, uda­
jący się do Brazylii, celem uzyskania wizy
brazylijskiej winni złożyć 8 fotografik Nad­
to każda osoba, ubiegająca się o wizę brazy­

lijską, winna złożyć w konsulacie brazylij­
skim egzamin z umiejętności czytania i pi­
sania. Przepisowi temu podlegają wszyscy
bez wyjątku emigranci od 14 lat wzwyż.
Osadnicy, któAy wyjechali w październiku
r. b ., byli już egzaminowani, ze względu je­
dnak na okres przejściowy, egzaminowano
tylko ojców rodzin. W wypadku stwierdze­
nia, ze którykolwiek z członków rodzin po­
wyżej lat 14 nie umie czytać oraz pisać, nie
otrzyma zezwolenia na wylądowanie. (

Poniedziałek 25 października.
KATOWICE. — 6.15 Audycje poranne. 7.00 Dj.

nlk poranny. 7.16 Muzyka z płyt. 8 .00 1 11.15 Auj,,
dla azkól. 11 .40 Od warsztatu do warsztatu: „w „/*
cownl euklen" — audycja. USl Sygnał czasu. Q
Audycja południowa, w przerwie dzleiiulk poludat("
13.00 Audycja dla szkół: „Wśród Eskimosów na Gi
landll". 13.20 Koncert życzeń. 13.35 Samo operttki^
płyty. 14 .00 „Pokazy prac wlejaklch Towarzystwa f.
lek" — poKa.lanka. 14 '"
ty 14.25 Wiadomości
Orkiestra harmonleum
spodareze. 15.45 Z pieśnią po kraju — audycja. i,,".'.
Koncert roz *kowy małej orkteetry P. R . 10.50 £
gadanka aktu Ina. 17.00 „Zwycięzca ospy" — odc*^
17.15 Itecltul fortepianowy. 17 .50 Pogadanka eportoi,,
i wiadomości sportowe. 18.10 Wiadomości sportowe |»
k.alne. 18 .15 Tra: innlsja z Krakowa 1 Łodzi. 18 45 Lu.
ija Języka polskiego. 1!> Audycja strzelecka. ja4
Dyskutujmy: „Gwiazdy rilmowe". 19.50 Pogudauka fe
tuulna. 20.00 Koncert rozrywkowy. W przerw.e: l^i, .
nik wieczorny i pogadanka aktualna. 21 .35 Nowo.śc) j,.
terackie. 21 .56 1 audycja % cyklu: „Arcydzieła niuiyn
symfonicznej". 22.5o Ostatnie wiadomości dzienuu,
wieczornego, przegląd prasy 1 komun.kat «i«teorol>
giczny. 23.00—23 30 Na paryską nutę. — płyty.

Wtorek 26 października.
KATOWICE. — Godz. 6 15 Audycja poranna. 7,, B

Dziennik poranny. 7 .15 Muzyka z płyt, 8.00 —11.15 Aa.
dycja dla BZkótł. 11.40 Muzyka z płyt. 1157 Sygn.|
czaau. 12.03 Audycja południowa. W przerwie okuto
godz. 12 .20: Dziennik południowy. 13.00 Koncert życzeń.
13.15 Muzyka .ekka 1 taneczna — płyty. 11 -25 Wiad..
mości bieżące. 14.33 Wiadomości giełdowe. 11.35—114
Płyty. 15.30 Wiadomości gospodarcze. 16.15 Audycja dli
dzieci starszych. 16..5 Przegląd aktualności Unanso.
wo-goapodarczycb. 16.16 Koncert orkiestry mandolin;,
atów. 16.50 Pogadanka aktualna. 17 . . „Z Tarvlalo do
Rzymu" — reportaż. 17.15 Utwory fortepianowe 1 pi*
śr'. 17.50 „Hipopotam" — pogadanka. 18.00 Wiadomość
sportowe. 18.10 Wiadomości sportowe lokalne 1A ]j
Radio do słuchaczy. 18 .26 Płyty. 18.45 Wokazówkl d.
rolników. 10.00 „Nleśmlertelpe książki" — Wtoam
I „Herodot". 19.30 Audycja konkursowa. 10 .50 Poga­
danka aktualna. 20.00 Koncert rozrywkowy orUlestr;
marynarki wojennej. 20.*5 Dziennik wieczorny. 2056
Pogadanka aktualna. 21 .00 Koncert symfoniczny. 22O0
Muzyka taneczna małej orkiestry P. R. 22 .50 OwUtcu
wiadomości dziennika wieczornego, % zegląd prasy ,
komunikat meteorologiczny. 23.00 —23.30 Czy można
proe!6 do tańca — płyty.

Repertuaru
teatrów
1 kin

TEATR IM. ST. WYSPIAŃSKIEGO
W KATOWICACH.

REPERTUAR.
Wtorek o god*. 20; „Madame Butterfly" — wyetąp

Telkc-Klwy.
Środa o godz. 19: „Gdzie diabeł nie możo" dla bez­

robotnych.
Czwartek o godz. 19: „Gdzie diabeł nie mok" dl»

bezrobotnych

Wielka gwiazda japońska Teiko-Kiwa
w Katowicach.

We wtorek 26 bm. o godz. 20 wystąpi Jeden raz » |
Teatrze im. St . Wy»plannklego w Katowicach Telko-Kl­

wa, genialna odtwórczyni roli Madame Butterfly. Part­
nerami wielkiej 1 niezrównanej artystki bodą pp. Hoff­
manowa, Łuczyński, Płoński, Folański, a całość przed­
stawienia prowadzona będzie przez kapelmistrza K. I
Bcńczc-Tomaszewskie"o. Bilety do nabycia w kasie tea­
tiu. tel. 324.48 .

teatr im. St. Wyspiańskiego na prowincji
BIELSKO — poniedziałek 25 bm. o godz. 19.30: „Roz­

wód1 .
BIELSZOWICE — poniedziałek 25 bm. o godz. 19.30:

„Grube ryby".
BIELSKO — czwartek 28 b. m . o godz. 19: „Grube

ryby" dla be: otnych.
ZABRZE — piąte­ 20 bm. o godz. 20: „Grube rybł".
KINOTEATRY W KATOWICACH

od piątku dnia 22 października.
CAP1TOL: „Z . ńczymy".
CASINO: „Daramatta".
COLOSSEUM: „Czarny orzeł".
RIALTO: „Kaoitan Taylor".
STYLOWY: „Statok niewolników", „Królowa tańca".
UNION. „Za3inlony horyzont"
BOGUCICE — BAJKA: „Dwa dni w raju" orał

„Maja maleńka".
ZAWODZIE — ATLANTYK: „Ku wolności" 1 nad­

program
ZAŁĘŻE — RAJ: „Godzina pokusy". „Diabły dzl«

kiego Zachodu".

Inne miejscowości:
BIAŁA — MIEJSKIE: „100 panów — Jedna dziew­

czyna". — APOLLO: „Hrabina Wladinow". — RIAL­
TO: „Trafalgar".

CHORZÓW — APOLLO: „0 czym marzą kobiety"!
„Janosik hetman zbójnicki". — COLOSSEUM: „Białe
róże" 1 „Jedna za milion". — DELTA: „Piętro wy­
żej" I „Czaro ilea z Calem". — ROXY: „Beu - Hur"
l „Prawda o miłości". — RI A LTO: „Ada to nie wypa­
da" 1 „Ucieczka Tarzana".

HAJDUKI — 6LĄSKIE: „Truxa" 1 „R 107 wzywa
pomocy".

MIKOŁÓW — ADRIA: „16-latka" 1 nadprogram.
MYSŁOWICE — HELIOS: „Kochanek z Texasu".
MYSŁOWICE — ADRIA: „Trura".
ORZEGÓW — CASJNO: „Tylko Ty" oraz „Ro««

Marle".
PIEKARY Śl — APOLLO: „KBlążątko" oraz „Le­

gion śmiałych"
RADZIONKÓW — CASINO: „Romeo 1 Julia" orał

„Parada gwiazd Warszawy".
RUDA — APOLLO. „Droga do Rio" l „Kaprys ml*

llonera"
RYBIK — APOLLO: „Jej największy błąd" ora*

„Atak o świcie". — HE LIO S: „Czar cyganerii.
ŚWIĘTOCHŁOWCE — APOLLO: „swlęia I jej bła­

zen". „Niewinnie ale. zaczęło". — COLOSSEUM: „Le­
karz dziecięcy .'r Engel", „Magiczny klucz".

SIEMIANOWICE — Kameralne: „Penne" 1 nadpro­
gram".

SZOPIENICE — COLOSSEUM: „Pan redaktor sza­
lej e", „Nancy Stecle zginęła".

TARN. GÓRY - ŚWIATOWID: „Halka" (Ladl«
Kiepura) 1 „Postrach Opery".

Odpowiedzi redakcji
A. O Biolszowice. Na numer obligacji nam podany

nie padła Jeszcze wygrana. O wygranych Loterii Pań­
stwowej dowie się Pan w kolekturze LoUrll Państwo­
wej, w której los kuplooo.



Poniedziałek, dnia 28-co oaldzternlka IW r. Sir. T

uch zawiódł na całej linii
Cracovia — Ruch 4:2 (2:1>

Mecz Ruchu z Cracovią w Krakowie i bramkę, lecz okres ten był bardzo krótki, i chu, strzela on wspaniale pod poprzeczkę.
, wolał wielkie zainteresowanie i zgro­
J/ił i górą 8.000 widzów w czym 2.000
,^ów ze śląska przybyłych dwoma spe­
jnymi pociągami
Licznie przybyła publiczność ze śląska

gnał* jednak przykrego rozczarowania,
yjeffl tak słabo grającej drużyny Ruchu

;svno nie widzieliśmy. Za wyjątkiem bram
v:i Broma, który — przyznać trzeba
byj najlepszym graczem Ruchj, począ­

. v od obrony do utku cała drużyna gra­
adwyraz słabo. Obrona Gemza —

:mpisz będąca zawrze podpo^ Ruchu,
n razem nie stanowiła dla lotnego ataku
Kovii żadnej zapory, to też raz po raz
i Cracovii znajdował łatwy dostęp do
miki, oraz dogodne sytuacje do strzału.
Lzególnie słabo zagrał Czempisz, które­
kiksy doprowadzały do rozpaczy kibi­

,v śląskich. Słubo grała również i pomoc.
mogl jeszcze zaJowolić Panhyrsz, na­

( ast Nowakowski miał jeden ze swych
irnych dni. Nictylko niepotrafił nawią­
c współpracy z bocznymi kolegami, lecz
. umiał znaleźć kontaktu z ataiciem, to
i przez cały czas gry była wielka luka po­
cdzy pomocą i atakiem. Zrozumiałą rzę­

żę i gra musiała wobec tego szwanko­
ić W tych warunkach współpraca całej
użyny pozostawiała wiele do życzenia,

mowski i Wodarz pieczołowicie pilno­
ni przez Górę nie mogli wiele zdzia­
to też cały ciężar gry zwłaszcza w pier­

zei połowie gry spadł na resztę graczy
IKU. Niestety Peterek zawiódł również i
•x.­/.yl swą chroniczną juz obecnie słabo­
: powolnością. Pozostał jeszcze Wiecho­
. i Kubisz. Wiechoczek grał bardzo

. b itnie, stale wracał po piłkę i zawsze
i dowal się pod bramką przeciwnika, gdy

;o wymagała sytuacja; był on też najży­
itniejszym graczem ofenzywy Ruchu.
. bisz naogół również słaby.
Cracovia w stosunku do Ruchu zagra­

bardzo dobrze. Cechowała całą drużynę"zede wszystkim ambicja, dobry start do
:ki oraz nienaganne krycie. Dobre za­
ania miał atak, który był też najlepszą
escią drużyny; był bardzo lotny, to też
' bec anemiczne) gry obrony Ruchu miał
cle okazji do zdobycia bramek, a że*
zystkich nie wykorzystał to już zasługa
amkarza Ruchu.

Miejscami grano niepotrzebnie ostro.
emu sędzia nie potrafił zaradzić. Obu­

• ciiic musiało wzbudzić dwukrotne ude­
enic Wiechoczka w twarz przez bramka­

•a Pawłowskiego, który w ten sposób chro
się przed kornerami. Również i Wili­

lowsk) został kilkakrotnie powstrzymany
rzez Pająka niezbyt przepisowo.

Czy Ruch przegrał zasłużenie? Sądząc
przebiegu gry tak. W pewnym okresie
> (przy stanie 3:1 dla Cracovii) zdawało

I* ?) że wynik spotkania jeszcze nie jest
P zesądzony na niekorzyść Ruchu, gdyż po
"zyskaniu trzeciej bramki przez Cracovię
Kuch jakby nagle ożył, zagrania jego były

pełnie poprawne i zdawało się, że lada
chwila wyrównanie musi paić. W tym
dresie wprawdzie Ruch zdobył drugą swą

po tym znowu nastąpiła przewaga Craco- I Sun 3:1 dla Cracovii. Teraz następuje kontr
vii. atak Ruchu. W 15 minucie Wodarz strzela

Przebieg gry: ! wolnego, który broni Pawłowski na cor­
J »»'• . . ner; strzela go Kubisz, piłkę otrzymuje
Grę rozpoczyna Ruch i juz w 5-ej mi- [wiechoczek i pięknym wolejem zdobywa

drugą bramkę dla swych barw. Stan 3:2 diinucie jesteśmy świadkomi pięknego za­
grania Wodarza lecz bez efektu. Kontr­
atak Cracovii kończy się niebezpiecznym
strzałem Skalskiego. W 13 min. wolny
Gemzy trafia w mur graczy. Za chwilę po­
nowny rzut wolny egzekwuje Peterek i
strzela nieuchronnie w lewy górny róg.
Puch prowadzi 1:0 W 17 minucie "Wie­
choczek zdobywa drugą bramkę, której
jednak sędzia nie uznał z powodu rzekome­
go spalonego, gdy tymczasem piłka odbiła
się od gracza Cracovii. W 19-ej minucie
Zembaczyński podaje do Skalskiego a ten
z bliskiej odległości strzela nieuchronnie.
1.1. Okres przewagi Cracovii. W 34 minu­
cie następuje przebój Korbasa. Do piłki
wybiega Brom, ktćrego jednak Korbas mi­
ja i centruje do środka, tam piłkę przej­
muje „Wieruski" i strzela pod poprzecz­
kę. 2:1 dla Cracovii.

W drugiej połowie za rękę Nowakow­
skiego sędzia dyktuje rzut wolny, który
egzekwuje Góra. Mimo muru graczy Ru­

Cracovii. Zdawało się, że wyrównanie pa­
dnie lada chwila, lecz atak Ruchu gra na­
dal anemicznie. W 19 minucie „Wieru­
ski" zdobywa dla Cracovii czwartą bramkę
i ustala wynik dnia 4:2. Następuje szereg
gióźnych ataków Cracovii, jednak bram­
karz jest zawsze na miejscu. Ruch również
ma okazję do zmiany wyniku a to w 32
minucie po cornerze lecz „główka" Petcr­
ka trafia w poprzeczkę.*

Drużyny grały w następujących skła­
dach:

RUCH: Brom, Gemza, Czempisz, Fi­
ca, Nowakowski, Panhyrsz,. Kubisz, Wie­
choczek, Peterek, Wilanowski, Wodarz.

CRACOVIA: Pawłowski, Pająk, Laso­
ta, Góra, Griinberg, Majeran, Skalski,
,,Wieruski", Korbas, Szeliga, Zembaczyń­
ski.

Sędziował p. Kuchar nieszczególnie.

Tabela ligowa
Wczorajsza niedziela przekreśliła nawet

teoretyczne nadzieje Garbarni na utrzymanie
cię w lidze. Dziś już nie ulega wątpliwości,
be smutny loe Dębu musi podzielić krakowska
drużyna. Pogoń przez zwycięstwo nad Wisłą
wysunęła się na szóste miejsce i byt jej w li­
dze jeet zapewniony. Na skutek klęski Ruchu
w Krakowie kwestia mistrzostwa jest nadal
otwarta i nie wiadomo obecnie kto w tym ro­
ku zasiądzie na tronie mistrzowskim: Cra­
covia czy A. K S. My stawiamy na A. K. S.,
który ma jeszcze do rozegrania dwa mecze,
a mianowicie z Wisłą w Krakowie i u siebie
z Pogonią lwowską. Z meczów tych druży­
na chorzowska powinna wynieść"

przynaj­
mniej trzy punkty, które zapewnią jej tytuł.
A. K . S. w obecnej formie może się zdobyć
na taki wysiłek. Ruch pozostanie już na
trzecim miejscu. Szkoda, że mistrz Polski za­
wiódł nadzieje w Krakowie, gdyż w razie
zwycięstwa mógł zdobyć w tym roku przy­

najmniej tytuł wicemistrza. Byłby to duży
sukces drużyn śląskich, jeżeli przyjmiemy,
że A. K. S . nie zawiedzie i usadowi się na
czele ligowej tabeli. *** l*t. bramek

1. Cracovia 18 26:10 43:16
2.A.K.S. 16 24:8 35:16
3. Ruch 18 23:13 47:28
4. Warta 16 20:14 38:23
5. Wisła 17 17:17 31:21
6. Pogoń 17 17:17 24:23
7. Warszawianka 17 16:18 30:43
8.Ł.K.S. 18 16:20 28:39
9. Garbarnia 18 15:21 28:39

10. Dąb 18 0:36 0:54

Poznań:

Warta — Ł K. S. 7:0(2:0)
Lwów:

Pogoń - Wisła 1:0 0:0)

Slask na czele tabeli
Na skutek zwycięstwa śląska nad Wawe­

lem przy jednoczesnej porażce dotychczaso­
wego leadera Policyjnego KS. na pierwsi
miejsce w tabeli wysunął się śląsk. Również
o miejsce wyżej zaawansował Naprzód a to
z trzeciego na drugie, podczas gdy Policyjny
K. S. musi zadowolić się obecnie trzecim
miejscem.

Po ostatnich rozgrywkach tabela przed­
stawia się następująco:

1. Śląsk 4713:3
2. Naprzód 4719:6
3. Policyjny

46 8:6
4. 06 Katowice 44 9:10
5. Słowian 4 4 15:16
6. Chorzów 44 9:16
7. Czarni 43 9:7
8. Concordia 42 8:13
9. Wawel 42 9:16

10. Slavia 41 6:12

CZARNI CHROPACZÓW — NAPRZÓD
LIPINY 1:2 (0:1).

Mecz pomiędzy tymi drużynami zawsze
gromadzi sporą liczbę publiczności tak było
i tym razem. Gra była od samego początku
ostra, jednak dzięki energicznej postawie sę­
dziego p. Rusta toczyła się później w normal­
nej atmosferze i bardzo fair. Siły obydwu
drużyn były wyrównane, jednak Naprzód gó­
rował nad Czarnymi technicznie. Najlepszą
częścią u zwycięzców była pomoc. Ponadto
wyróżnił się Michalski w obronie. Bramki dla
Naprzodu zdobył Teuber, dla Czarnych Stno­
lin. Sędzia p. Rust bardzo dobry, w 10 mi­

nucie wykluczył gracza Czarnych Getza> tak
że od tej chwili Czarni zmuszeni byli grać
w 10.

06 KATOWICE — SLAVIA RUDA
5:2 (3:2).

Gra do przerwy była zupełnie wyrówna­
na. Po przerwie drużyna Slavii na skutek
silnego tempa w pierwszej części gry opadła
na siłach i pozwoliła drużynie katowickiej o­
panować grę. Zdobywcami bramek byli: w
drużynie katowickiej Wichary (4) i Fójcik
u pokonanych Zawierucha i Slotosz.
SŁOWIAN KATOWICE — CONCORDIA

KNURÓW 7:3 (2:1).
Drużyna Słowianu po szeregu niepowo­

dzeniach zdaje się powracać do normalnej
swej formy. W meczu z Concordia zagrał
atak bardzo dobrze i wykorzystał wszystkie
vsytuacje. Ponadto wyróżnił się reprezenta­
cyjny bramkarz śląska Zdeblok, który bra­
wurowo obronił dwa rzuty karne! Bramki
dla zwycięzców zdobyli Chlebek (4) i Le­
pich (3).

KS. CHORZÓW — POLICYJNY KS.
4:1 (1:0).

Leader ligi śląskiej Policyjny KS. doznał
porażki od drużyny Chorzowa. O ile zwycię­
stwo Chorzowa jest wynikiem lepszej gry jej
drużyny, to jednakże wynik spotkania jest
nieco za wysoki i krzywdzi gości. Drużyna
Chorzowa zagrała nadspodziewanie dobrze
we wszystkich liniach. Zdobywcami bramek
u zwycięzców byli: ślązok 2, oraz Langer i

Stelmach, a pokonanych Żor. Zawody pro­
wadził p. Kurek dobrze.
ŚLĄSK ŚWIĘTOCHŁOWICE — WAWEL

NOWA WIEŚ 4:1 (2:0).
Drużyna Wawelu, jak przewidywaliśmy,

nie stanowiła groźnego przeciwnika dla Ślą­
ska, który wystąpił jut w kompletnym skła­
dzie z Godem na czele* Zwycięstwo to kwa­
lifikuje drużynę śląska na czoło tabeli ligi
śląskiej. Zdobywcami bramek w śląsku byli
Cebula (2) i God oraz jedna samobójcza. Dla.
Wawelu bramkę zdobył Herisz.

109 m. rzucił miotom hol
IWyniki zawodów lekkoatletycznych Pogoni

Katowice, 25 października.
Na boisku Pogoni w Katowicach od­rv

H się w niedzielę zawody Ickkoatle­
'^ztic, w czasie których zgłoszona zo­

rała przez Węerlarczyka i Kocota próba
lj-'bicia rekordu Polski w rzucie młotem.
I r^a powiodła się Kocotowi, który u­

y$kał wynik 4S.09 m, jednakże poza

konkursem. W konkursie Kocot miał
wynik 46,23 i zajął pierwsze miejsce
przed Węglarczykiem 43,90 i Mikoszem
(Pogoń) 40,22.

W skoku o tyczce pierwsze miejsce
zajął Mucha (Sokół Czeladź) 3,80 przed
Bankowiakiem (Pogoń) 3.47.

Bieg na 3000 m wygrał łatwo SoMan |

(Cracovia) w czasie 9.38 przed Przyby­
szem (Unia Sosnowiec) 9.58. W biegu
na 800 m Drozdowski (Pogoń) uzyskał
czas 2,04. Rzut oszczepem wygrał
Chmiel (Pogoń) wynikiem 51,55 m. W
skoku wdał Chmiel miał wynik 6,59 m­

Wyniki spotkań
o mistrzostwo klasy A

NAPRZÓD KATOWICE — 09 MYSŁOWICE
5:0 (1:0).

Drużyna katowicka usadowiła »ie na do­
bre aa czele tabeli i jest obecnie zespołem
trudnym do pokonamia. Bramki zdobyli
Skrzypiec 2, Wojtala, Pol i Szaton.

STADION MrKOŁóW — POGOŃ
KATOWICE.3 :L

Pogoń katowicka przeżywa katastrofalny
spadek formy od czasu gier o wejście do ligi
śląskiej i obecnie najmuje ostatnie miejsce
w tabeli.

• * •
TS. SZOPIENICE — 06 MYSŁOWICE 0:0.
LIGOCIANKA — KPW KATOWICE 3:3.

ORZEŁ WEŁNOWIEC — ISKRA
SE3MIANOWICE 1:2 (0:0).

STRZELEC PIEKARY — KS. BYTKóW
2:1 (1:1).

IFC KATOWICE — 20 NIKISZOWIEC
3:1 (1:0).

22 MAŁA DĄBRÓWKA — PPW KATO­

WICE 7:3 (3:1).
ZGODA BIELSZOWICE — ŚLĄSK Ib

1:3 (1:1).

Podokręg bielski:
BKS Biała — Soła żywiec 1:1 (0:1).

RKS Czechowice — Biała Lipnik 4:0 (0:0).
KS. Leszczyński - Strzelec Cieszyn 5:0 (2:0)
BBTS Bielsko . Grażyna Dziedzice 4:0 (2:0)
Hakoah Bielsko — Czarni Żywiec 8:1 (1:0)
Kop. Brzeszcze - Koszarawa Żywiec 4:0 (2:0)

•M
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SLAVIA RUDA — BKS NOWY BYTOM

9:7.
W« wczorajszym sprawozdanej z meczu

bokserskiego omyłkowo nie podaliśmy wyni­
ku spotkania. Omyłkę tę prostujemy obec­
Oie.

KURS NA SCDZIÓW BOKSERSKICH.
IL 0. Z . B . zawiadamia, że przedłużył do

15 listopada br. termin zgłoszeń na kurs sę­
dziowski dla kandydatów na sędziów bokser­
skich. Zgłoszenia należy kierować na adres:
Wydział Spraw Sędziowskich ml 0. Z. B . Ka­
towice, ul. Kilińskiego (Dom Sportowy).

TERMINY ŁYŻWIARSKICH
MISTRZOSTW EUROPY I ŚWIATA.
Łyżwiarskie mistrzostwa świata i Europy

roaegrane zostaną w następujących termi­
nach: w dniach 21 do 23 stycznia w St. Mo­
ritz mistrzostwa Europy pań i panów w je­
zdne figurowej. — Dn. 80 stycznia w Cze­
chosłowacji mistrzostwa Europy w jeździe
figurowej parami — W dniach 28 i 29 stycz­
nia w Oslo mistrzostwa Europy w jeździe
i/ybkiej. — W dniach 5 i 6 lutego mistrzo­
stwa świata w jeździe figurowej pań w
Sztokholmie i mistrzostwa świata w jeździe
azybkiej w Davoe — W dniach 11 do 13 lu­
tego w Berlinie mistrzostwa świata w je­
t\z;e figurowej panów i parami. Przy oka­
iri zaznaczamy, że hokejowe mistrzostwa
świata rozegrane zostaną w Pradze czeskiej
v dniach od 10 do 20 lutego.

ANGLIA BIJE IRLANDIE 5:1.
W sobotę rozegrany został w Belfaście

*<bec 40.000 widzów mecz piłkarski pomię­
dzy reprezentacjami Anglii i Irlandii. Zwy­

ciężyła Anglia zdecydowanie 5:1 (2:0). An­
f cy nie mieli zupełnie sjabych punktów,
v\K;.za!i oni wspaniałą formę i mimo dosko­
nałej obrony Irlandczyków wygrali wysoko.
Bramki dla Anglików zdobyli Mills z Chelaea
(?>\ Hall z Tottenham i Brook z Manchester
C ty. Honorowy punkt dla Irlandii zdobył
* ostatnich minutach Stevensen z Evertonu.

SŁYNNY BOKSER POLSKO-AMERY­
KAŃSKI JAROSZ W POLSCE.

Statkiem „Piłsudski" przybył również do
Gdyni znany bokser polski w Ameryce, były
mistrz świata Tadeusz Jarosz wraz z matką.
Jarosz, który udaje się obecnie do swej ro­
dziny pod Jarosławiem, ma zamiar rozegrać
kilka meczów w Europie z zawodowymi bok­
«e-ami. W chwili obecnej jedaak nie pod­
j*sał jeszcze żadnego kontraktu.

POLSKIE GWIAZDY PIŁKARSKIE
NA EMIGRACJI.

Walne zwycięstwo, jakie ostatnio odniosło
piikarstwo polskie, walcząc na dwóch fron­
tach z Łotwą i Jugosławią, znalazło także
fłośne echo i wśród Polaków zagranicą. Pi­
smo emigracyjne we Francji „Narodowiec"

tamieszcza z tej okazji ciekawy artykuł na
temat piłkarstwa emigracyjnego we Francji
i Belgii. Szereg wybitnych graczy polskich
walczy w drużynach francuskich i belgij­
skich. Są to gracze zawodowi. Pismo wy­

mienia nazwiska najwybitniejszych polskich
piłkarzy, walczących w Lidze francuskiej i
belgijskiej i z tych zawodników układa dwie
reprezentacje, które zdaniem pisma mogłyby
śmiało pokonać zarówno reprezentację Jugo­
sławii, jak Łotwy. Zaznaczyć należy, że nie­
którzy gracze polscy, figurujący w ułożonej
przez „Narodowiec" reprezentacji znajdo­
wali się w składzie reprezentacji Francji
przeciwko Niemcom i Szwecji. Są to Wa­
wrzyniak, Kowalski i Nowicki.

DWAJ POLACY W SKŁADZIE FRAN­
CUSKIEJ LIGI WALCZĄCEJ Z POLSKĄ

LIGĄ.
Francuski Związek Piłkarski ustalił Już

prowizoryczny skład repre£entacji „Liguc
ilu Nord", która, w dniu 31 października
zmierzy się z reprezentacją polskiej Ligi.
W tym składzie znajdują się dwaj Polacy
rjiuralizowani w Francji, a mianowicie
Nowicki, zawodnik ,,Excelsipru" i Snella z
, . (Jlympic Lillois

". Prezes „Ligue du Nord"

p. Jooris oświadczył, że mecz z polską Ligą
wrwołał tak olbrzymie zainteresowanie,
że niewątpliwie pobity zostanie rekord
frekwencji.

SEZON HOKEJOWY JUŻ SIĘ
ROZPOCZĄŁ

W berlińskim pałacu sportowym rozegrany
zostaj pierwszy międzynarodowy mecz hokeja
na Icdzie. LTC Pra«a odniosła zwycięstwo nad
klubem berlińskim Rotweis 2:0 (0:0, 1:0. 1:0).

W przerwach popisywałi sie iazda figurową:
mistrzowie świata Maxie Hej­ber. Ernst Baier.
czeska Vera Hruba i Sztfasy z Budapesztu

NIESPODZIEWANA KLĘSKA
URUGWAJSKICH PIŁKARZY

Roze«ranv w Buenos Aires międzypaństwo­
wy mecz piłkarski pomiędzy reprezentacjami
Urugwaju i Argentyny za/kończył sie kieska U­
rugwaiu w stosunku 3:0 Jest to już druga z
rzędu kieska byłego mistrza, Świata w piJkar'

•rwie.

start swój samochód. — Na prawo reprodukujemy zdjęcie, przedstawiające fragment zwycięskiego pochodu wojsk japońskich w Chi I
nach północnych. Widzimy prudnią straż japońską, która ze sztandarem narodowym w rękku, okrzykiem „Banzai" na ustach, WkrA

cza do zdobytego miasta chińskiego.

w Stanach Zjednoczonych
Statkiem „Piłsudski" powróciła w so­

botę do Gdyni po 4-miesieczincj nieobec­
ności w kraju Jadwiga Jędrzejowska.
wicemistrzvni Wimblcdonu i St. Zjedno­
czonych. Na dworzec morski przybyli
przywitać Jędrzejowską przedstawicie­
le Polskiego Związku Lawn-Tenniso­
weso. liczne rzesze sportowców or?.z
przedstawiciele prasy. Powitanie było
bardzo serdeczne i Jędrzejowska otrzy­

mała wiele kwiatów. Jędrzejowska ma
jeszcze nogę w gipsie- Gips zdjęty zo­
stanie za tydzień, jednak grać w tenisa
będzie mogła dopiero za 4 lub 5 miesię­
cy.

Przedstawicielom prasy opowiedzia­
ła nasza mistrzyni o swych triumfach,
odniesionych w St. Zjednoczonych. Tak
więc po uzyskaniu tytułu wicemistrzyni
Wimbledonu, — opuściła Jędrzejowska

Anglię w dniu 16 lipca, udając się do St.
Zjedtioczonych, gdzie brała udział w
czterech turniejach oraz w dwóch me­
czach pokazowych.

W pierwszym turnieju w Seabright
zajęła drugie miejsce, przegrywając w
finale z Marble w trzech setach na sku­
tek upału, oraz nieprzyzwyczajenia sie
do gry na kortach singlowych bez linji
doublowych.

W drugim turnieju w East Hampton
zwyciężyła, bijąc w fwialę miss Sarah
Palfrey (trzecia rakieta Ameryki).

Na trzecim turnieju w Lye, zajęła
pierwsze miejsce, bijąc w finale Marble
7:5, 6:4 (w obu setach Marble prowa­
dziła po 4:2).

W czwartym turnieju o mistrzostwo
St. Zjednoczonych w Forest HM pobiła
ona w półfinale Jacob (mistrzyni świata

Mecz Śmigły — Unia zweryfikowany zgodnie z wynikiem na boisku
Wydział Gier i Dyscypliny Polskiego

Związku Piłki Nożnej rozpatrywał sprawę
zarzutów częstochowskiej Brygady w spra­
wie meczu śmigły — Unia. Zarzuty te, jak
się okazało, były nieuzasadnione. Ponieważ
jednak stwierdzono, że w barwach Unii wy­

stąpił nieuprawniony gracz Porzeczkowski,

Wydział Gier i Dyscypliny P. Z . P . N. posta­
nowił zweryfikować mecz, jako walkower dla
śmigłego wobec tego, że Śmigły uzyskał lep­
szy wynik, niż 3:0, zawody zostały zweryfi­
kowane zgodnie z wynikiem na boisku, tj.
8:1 dla Śmigłego.

NR GROBACH we
LampJU nagrobkowe

znam zećwgctoóroct —
palskUj i chrztocljańtkty firmy

D0 NABYCIA WSZĘDZIE

Formierz
dla odlewów stalowych
poszukiwany.

Reflektuje się tylko na pierwszo­
rzędnych fachowców. Zgłosz. pod
.Odlewnia 1200" doAdm. .P.Z.'

LAfltPKł
ROBKO W €

fftAftHt .POLO*

ZAimze naj»«tf>
niEJUC Ul ftAUlW

I POSAD POS/1'Kl'.IA |

Maturzysta, język polski niemiecki,
francuski w słowie i piśmie z braku
środków do datlszycń studiów poszu
kufę lajkieffokolwiek zaiecia Łaska'

w« zgłoszenia do adnnimstracii P Z.
pod ..Maturzysta

"
(10120)

SKiepem
bez
wystawy

jest przedsiębiorstwo, które
nie ogłasza się za pośrednic­
twem dzienników i czasopism.

w ub. roku) 6:4. 6:4, w finale zaś uległa]
Lizanie 2:6. 4:6, będąc faworytka tui
nieiu. W turnieju tvm brała również
dział Marble. która przegrała jednak i\
młoda tenisistka amerykańska Bound?
(Jędrzejowska wygrała z Boundv dwu­
krotnie w Seabvight i w Rye). W tfnato
wej rozgrywce Jędrzejowskiej z Lizaną
przyglądało się 18 tys. osób, w. czym 5
tys. Polaków.

Po turnieju w Forest Hill pojechała
Jędrzejowska do Detroit i Chicago na
zaproszenie tamtejszej Polonii, biornc
tam udział w meczach pokazowych z
tenisistami niemieckimi von Crammem
i Henklem oraz tenisista amerykańskim
Budcem.

Z Chicago udała się Jędrzejowska do
Los Angelos na mistrzostwa Kaliforn
W pociągu uległa wypadkowi, łam:^
palec u prawej nogi i skręcając nogę. W
Los Angelos leżała w szpitalu dwa ty­
godnie pod troskliwa opieka, bedac od
wiedzana przez uczestniczki odbvwaja
cego się w tym czasie turnieju Marble
Lizana i inne. W czasie pobytu w Los
Angelos wytwórnia „Paramount

"
, podej

mowała Jędrzejowska lunchem.
Opuszczając Stany Zjednoczone, J</

drzejowska była podejmowana w No
wym Jorku przez tamtejszą kolonie pol­
ską oraz polsko - amerykański klub te­
nisowy — bankietem, na którym obec­
ny był konsul R. P . oraz najwybitniejsi
przedstawiciele Polonii amerykańskiej.

'-w.

Wyniki zagranicznej
NIEMCY — NORWEGIA 3:0 (2:0)
Rozegrany na stadionie w Berlinie mecz nil*

karski pomiędzy Niemcami a Norwegia zakon'

czyf sie upragnionym zwycięstwem gospodarzy
którzy do wyniku tego przykładali duża wagę
Niemcy mieli stare Porachunki z Norwegia jesz­
cze od czasu olimpiady, kiedy przegrali wste»
pnv mecz z Norwegia przy shiitysieczrrei wido'

wni
CZECHOSŁOWACJA — AUSTRIA

2:1 (1:0).
PRAGA Roprezentacia Czechosłowacji P*

cieżkia wailce wygrała z drużyna aiustriacka.
Mecz nie stał na wysokim poziomie.

PRAGA —WIEDEŃ 1:0

NAUKA PŁYWANIA DLA MŁO­
DZIEŻY

Sekcja pływacka K. S . Dąb podaje do
wiadomości, że zorganizowała w krytej pły*
walni miejskiej w Katowicach na ul. Mickie­
wicza bezpłatny kurs pływania dla chłopcótf
do lat 15. Z nauki pływania korzystać może
młodzież bez przymusu zapisania się do klu­
bu. Warunkiem udziału w kursie jest tylko
systematyczne uczęszczanie na ćwiczenia i o*
płata 20 groszy od osoby za wstęp do pb'"

walni. Kurs odbywa się w poniedziałki od
rodz.18do19iwewtorkiodgodz.20do21­


